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DWIE PORAŻKI “SOLIDARNOSCi”

KALENDARZYK
Dzisiaj środa, 24 sier­

pnia — Bartłomieja i Je­
rzego.

Jutro czwartek, 25 sier­
pnia — Grzegorza i Lud­
wika.

Pojutrze piątek, 26 sier­
pnia — Konstantyna.

POGODA
Na dzisiaj zapowiadane są 

deszcze i burze, szczególnie w go­
dzinach rannych, najwyższa tem­
peratura do 90 F (32.2 C), bardzo 
parno.

Jutro częściowo słonecznie, na­
dal parno, temperatura do 95 F 
(35C).

Wschód słońca o godzinie 6:08 
rano, zachód o godz. 7:37 wiecz.

“Podstawą Pokoju Jest Siła”
ZSRR Ma 388 

Poławiaczy Min 
USA - 21

Londyn (CT) — W najnowszym rocz­
niku brytyjskiego wydawnictwa Jane’s 
pn. “Okręty bojowe” stwierdza się, 
że większość kluczowych portów ame­
rykańskich i brytyjskich byłaby w wy­
padku wojny zablokowana przez miny 
sowieckie, ponieważ floty sojusznicze 
posiadają zbyt małą liczbę poławia­
czy min, mogących utrzymywać do 
nich dostęp.

Kapitan John Moore stwierdza w 
roczniku, że 21 poławiaczy min, które 
posiada obecnie marynarka wojenna 
Stanów Zjednoczonych wystarczy je­
dynie do oczyszczania drogi do 2 z 
12 głównych portów amerykańskich.

Dla porównania sowiecka marynar­
ka wojenna posiada 388 poławiaczy 
min — jest to o jedną trzecią więcej 
niż ogólna liczba wszystkich poławia­
czy min z państwa NATO.

Król Afganistanu 
Chce Pomóc 
Partyzantom

Rzym. (NYT) — Przebywający na 
wygnaniu we Włoszech król Afgani­
stanu Mohammad Zahir Shah oświad­
czył, iż podjął decyzję wznowienia 
“aktywności pAUtycznaj” w celu stwo­
rzenia “oficjalnej trybuny dla afgań- 
skiego ruchu oporu!’

Włoska agencja prasowa ANSA, 
cytując wypowiedzi współpracowni­
ków króla oświadczyła, że zamierza 
nawiązać on oficjalne kontakty mię­
dzynarodowe mające wesprzeć walkę 
z popieranym przez Sowietów reży­
mem komunistycznym w Kabulu.

68-letni król Afganistanu mieszka 
od 1973 roku w Rzymie — t.j. od czasu 
pozbawienia go w czasie jednej z jego 
podróży zagranicznych obywatelstwa 
własnego kraju, co uniemożliwiło mu 
powrót i zmusiło do pozostania na 
obczyźnie.

W ubiegłym tygodniu król Afgani­
stanu zorganizował w swoim domu 
konferencję, na którą przyjechali trzej 
przywódcy antykomunistycznej par­
tyzantki afgańskiej.

Przywódcy islamskich fundamenta­
listów walczących również z reżymem 
komunistycznym w Afganistanie, nie 
przyjęli zaproszenia na spotkanie oraz 
zagrozili królowi śmiercią w przy­
padku jego próby powrotu do Afga­
nistanu.

Atak Partyzantów 
w Mozambiku

Lizbona (UPI) — Portugalska roz­
głośnia radiowa podała we wtorek 
komunikat stwierdzający, iż w nie­
dzielę oddziały partyzanckie dokona­
ły ataku na znajdującą się w prowin­
cji Zambezi kopalnię kamieni szla­
chetnych. W wyniku ataku partyzanci 
zabili dwu specjalistów sowieckich 
a 24 uprowadzili.

Radio portugalskie powołując się 
na informację uzyskaną ze źródeł 
Ambasady Sowieckiej w Maputo — 
stolicy Mozambiku oświadczyło, iż w 
czasie ataku zginęło wielu strażników 
oraz bliżej nieznana liczba osób cy­
wilnych.

Radio portugalskie podaje również, 
że wśród załogi tej kopalni znajdo­
wało się wielu geologów “szczególnie 
z krajów Europy Wschodniej.”

Partyzanci tworzący ugrupowanie 
zwane Narodowym Ruchem Oporu 
Mozambiku popierani są przez Repu­
blikę Południowej Afryki.

Stanowisko
Dla Pani Carterowej

Boston (UPI) — Była Pierwsza Da­
ma Rosalynn Carter została we wto­
rek wybrana członkiem zarządu kom­
panii Gannett Co. Inc., ogromnego 
wydawnictwa, które drukuje między 
innymi 86 dzienników.

“Może Być 
Celem 
Nie Polityką” 
Stwierdził Prez. Reagan 
Wobec Przedstawicieli 
Legionu Amerykańskiego
Seattle (UPI) — Przemawiając we 

wtorek do uczestników zjazdu Legio­
nu Amerykańskiego, największej or­
ganizacji weterańskiej na terenie Sta­
nów Zjednoczonych, prezydent Rea­
gan wzywał do walki o pokój poprzez 
budowanie siły obronnej państwa.

“Pokój jest pięknym słowem, lecz 
stosujemy go zbyt swobodnie, a często 
również nadużywamy,” powiedział 
Prezydent. “Pokój stanowi cel, a nie 
politykę. Ci, którzy tego nie rozumie­
ją, zdążają do własnej zagłady.”

Podczas spotkania z weteranami, 
jakie odbyło się w Seattle, stolicy 
stanu Washington, Prezydent zwrócił 
uwagę, że przedstawiciele istnieją­
cych obecnie ruchów pokojowych 
przyjęli te same metody działania, 
jakimi kierował się w latach 30-stych 
premier Wielkiej Brytanii Neville 
Chamberlain.

Postawą polityki ówczesnego bry­
tyjskiego premiera było dążenie do 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Japonia
Wzmocni Bazy 

Wojskowe
Washington (UPI) — Sekretarz 

obrony Caspar Weinberger oraz dy­
rektor generalny japońskiej agencji 
obrony Kazuo Tanikawa, osiągnęli w 
poniedziałek wstępne porozumienie 
w sprawie umieszczenia na wyspach 
japońskich wielozadaniowych odrze, 
towców F-16. Ich pierwsza partia ma 
zostać przekazana Japonii w 1985 
roku.

Ponad 1.5 godzinne spotkanie sze­
fów obrony obu państw należało do 
regularnych konsultacji w sprawach 
bezpieczeństwa oraz sytuacji między­
narodowej. Podczas innej konferencji 
tego rodzaju, przeprowadzonej przed 
paroma miesiącami ustalono także, 
że począwszy od 1985 r. baza lotnicza 
w Misawa będzie również zaopatry­
wana w odrzutowce F-16S. Misawa, 
położona w odległości 420 mil na pół­
noc od Tokio, znajduje się w niewiel­
kiej odległości od baz sowieckich.

Oba posunięcia wywołały ostre pro­
testy ludności japońskiej, która oba­
wia się, że mogą one spowodować 
zwiększenie napięcia w regionie. 
Tymczasem w USA decyzje władz 
japońskich uważa się za odpowiedź 
na wcześniejsze żądania administra­
cji washingtońskiej, by wyspy zwięk­
szyły swoje wydatki na obronę.

Wobec wzmożonej aktywności so­
wieckiej floty wojennej w pobliżu Ja­
ponii, za sprawę pierwszoplanową 
uznano dodatkowe wyposażenie ja­
pońskiego lotnictwa. Ustalono zatem, 
że baza w Misawa otrzyma w 1985 
roku 48 amerykańskich samolotów, 
do obsługi których skieruje się z USA 
3,500 wojskowych specjalistów.

Inwestycja militarna w Misawa bę­
dzie kosztowała Japonię $300 min, 
natomiast Stany Zjednoczone zobo­
wiązały się do skierowania na ten 
cel dodatkowych $30 min. Sekretarz 
obrony Caspar Weinberger podkreślił 
również, że czuje się podbudowany 
decyzją premiera Nakasone, który 
postanowił zwiększyć w przyszłym ro­
ku budżet obronny wysp o 6.8%.

Posunięcie to jest tym bardziej go­
dne poparcia ze strony USA, że Japo­
nia, której nie ominęły pewne trudno­
ści finansowe, zmuszona jest dokonać 
cięć budżetowych wielu agencji rzą­
dowych, przy czym w niektórych wy­
padkach, cięcia te dojdą nawet do wy­
sokości 10%.

Ł Via

Szefowie Policji 
i Straży Pożarnej

Wczoraj w południe, mayor Harold 
Washington podał oficjalnie do wia­
domości swą decyzję o mianowaniu 
na dwa czołowe stanowiska w admi­
nistracji miejskiej nowych szefów.

Mayor mianował na stanowisko ko­
mendanta chicagoskiej policji Freda 
Rice, weterana departamentu, który 
pracuje tu już 28 lat. Fred Rice jest 
Murzynem i był jednym z trzech kar- 
dydatów na to stano v isko przedłużo­
nych mayorowi przez specjalną komi­
sję zajmującą się selekcją właściwego 
kandydata.

Komendantem chicagoskiej Straży 
Pożarnej mianował mayor Louisa Ga­
lante, również weterana z 30-letnim 
stażem pracy.

Obaj nowi szefowie znają doskonale 
pracę swych departamentów, rozpo­
czynając służbę przed laty jako zwy­
kli szeregowi, aby później dzięki do­
brze wykonywanym obowiązkom, 
otrzymywać awanse.

Fred Rice ostatnio pełnił funkcję 
jednego z zastępców superintendenta 
policji i odpowiedzialny był za patro­
lowych. Louis Galante stal na czele 
wydziału odpowiedzialnego za dyscy­
plinę pracy.

Zarówno nominacja Galante jak też 
Rice musi zostać zatwierdzona przez

Rebelianci w Czadzie 
Przygotowują 

Ofensywę
Ndjamena, Czad. (UPI) — Czad wy­

stąpił z apelem od adresem Francji, 
domagając się, by Paryż “opowie­
dział się otwarcie po naszej stronie” 
przeciw zamierzonej ofensywie wspo­
maganych przez Libię rebeliantów.

W międzyczasie, Francja podjęła 
inicjatywę dyplomatyczną, dążąc do 
załagodzenia konfliktu na drodze dy­
plomatycznej.

Minister informacji Czadu Soumaila 
Mahamat poinformował we wtorek 
reporterów, że kolumna czołgów libij­
skich oraz oddziały piechoty ustano­
wiły swą bazę w odległości 50 mil 
na południe od zagarniętej przez re­
beliantów miasta-oazy Faya-Largeau.

Oddziały te najwidoczniej przygoto­
wują się do ofensywy.

Minister ostrzegł, że nieprzyjaciel 
przygotowuje się najwidoczniej do 
ataku na pozycje rządowe i francu­
skie w Salal, mieście położonym w 
odległości 170 mil od obozu libijskiego 
i w odległości 240 mil na półn. wschód 
od stolicy Czadu, Ndjameny. Salal 
bronione jest przez około 2,400 żoł­
nierzy rządowych i około 240 spado­
chroniarzy francuskich.

Soumaila ostrzegł również, że w 
najbliższym czasie należy się spodzie­
wać ofensywy lotnictwa libijskiego.

Minister Czadu przewiduje, że Fran­
cja zwiększy pomoc dla swej b. kolo­
nii, tj. Czadu. \

Radę Miejską. Przypuszcza się, że z 
zatwierdzeniem tym nie będzie więk­
szych kłopotów. Podkreślono, że mia­
nowanie Rice na tak wysokie stano­
wisko jest wydarzeniem historycz­
nym, ponieważ po raz pierwszy obej­
muje je osoba pochodząca z tzw. mniej­
szości etnicznej.

Jeśli chodzi o osobę Galatę, to zazna­
czono, że nie był on nigdy działaczem 
politycznym, znany jest jednak z tego, 
że doskonale rozumie strażaków. No- 
minajca Galante spotkała się z nie­
zwykle przychylnym przyjęciem ze 
strony strażaków całego miasta.

Galante, dziękując za zaszczytne 
wyróżnienie, obiecał poprawić sytua­
cje wzajemnego zrozumienia pomię­
dzy Strażą Pożarną a ludnością mia­
sta. Rice — jako najważniejsze swe 
zadanie uważa zdecydowaną walkę 
z bandami ulicznymi oraz handlarza­
mi narkotyków.

Ogłoszone wczoraj nominacje nie 
były wielką niespodzianką. O tym, że 
mayor zdecydował się na kandydaturę 
Rice doniosły już wcześniej dzienniki.

Nie było jednak pewne, czy donie­
sienia o zmianie na stanowisku ko­
mendanta Straży Pożarnej są praw­
dziwe.

Wraz z nominacją nowego szefa 
Straży Pożarnej mayor powiadomił 
zebranych dziennikarzy o rezygnacji 
dotychczasowego szefa, którym był 
William Blair, mianowany na to sta­
nowisko trzy lata temu przez mayor 
Byrne. Blair, zgodnie z przyjętym 
zwyczajem, zaraz po objęciu urzędo­
wania przez nowego mayora złożył 
swą rezygnację. Wczoraj została ona 
przyjęta.

Blair, komentując zwolnienie go ze 
stanowiska, wyraził jedynie ubolewa­
nie, że o decyzji mayora dowiedział 
się od jego asystenta a nie osobiście, 
od samego mayora.

Nie wiadomo, czy James O’Grady, 
który pełnił funkcję komendanta poli­
cji od rezygnacji z tego stanowiska 
Richarda Brzeczka — pozostanie na­
dal na swym dawnym stanowisku 
— pierwszego zastępcy komendanta.

Rice oświadczył, że na razie nie 
zdecydował o jakichkolwiek zmianach. 
Wprowadzi je dopiero po jakimś cza­
sie, kiedy zorientuje się lepiej w po­
trzebach swego departamentu.

Jedynie przedstawiciele grup lud­
ności pochodzenia latynoskiego wyra­
zili ubolewanie, że mayor nie zdecy­
dował się mianować na stanowisko 
komendanta policji Matta Rodriguez.

Jak dotąd, w administracji mayora 
Washingtona nie ma bowiem nikogo 
na poważniejszym stanowisku, kto re­
prezentuje tę grupę mieszkańców.

Wzrost Kursu Dolara
Londyn. (UPI) — Cena dolara po 

kilku dniach spadkowych, poszła po­
nownie w górę.

Cena złota spadła. W Londynie za 
uncję płacono $424.

i
NEWTON, MASS. — Żona zamordowanego Benigno S. Aquino- 
Corazon, z najmłodszą córką Kris, po otrzymaniu wiado­
mości o śmierci męża. Dzisiaj przybyła na Filipiny, aby 
wziąć udział w pogrzebie męża, który odbędzie się w nie­
dzielę. (UPI)

Dla Taty, 
Prezydenta

Washington (UPI) — Maureen Rea­
gan, najstarsza, 42-letnia córka pre­
zydenta Reagana zgodziła się podjąć 
pracę na rzecz partii republikańskiej, 
której celem ma być poprawa nie­
zbyt pochlebnej opinii, jaką mają o 
Prezydencie członkinie organizacji 
kobiecych. Maureen była republikań­
ska kandydatka do Senatu, planuje 
poświęcać zagadnieniu co najmniej 
80 godzin miesięcznie. Można ponoć 
liczyć na jej pełny obiektywizm, gdyż 
w przeszłości ojciec i córka mieli czę­
sto odmienne poglądy w kwestiach 
równouprawnienia kobiet.

Sowiecki 
Szantaż 

Handlowy
Moskwa (UPI) — Przebywający 

obecnie w Związku Sowieckim z 
wizytą senator USA Edward Zorinski 
(D. Neb.) oświadczył, że jeśli Wash­
ington nie wyrazi zgody na rozszerze­
nie skali zakupów amerykańskich w 
Związku Sowieckim to władze komu­
nistyczne tego kraju będą dokonywały 
zakupów zboża w innych krajach.

Informację tej treści przekazał sen. 
Zorinsky reporterom po spotkaniu z 
sowieckim wiceministerm handlu 
Borysem Gorgejewem. “Powiedziano 
nam — oświadczył senator — że Stany 
powinny z handlu z ZSRR zrobić ulicę 
dwukierunkową”. Związek Sowiecki 
jak wynika z wypowiedzi senatora 
chce by Stany Zjednoczone kupowały 
od niego więcej towarów przemysło­
wych — oferowano przy tym szczegól­
nie sowieckie samochody osobowe.

Zorinskv oświadczył, że oczywiste 
jest, iż nie potrzebujemy więcej samo­
chodów zagranicznych na naszym 
rynku — mamy ich już obecnie za 
dużo”.

Porozumienie, które zostanie pod­
pisane oficjalnie w czwartek prze­
widuje, że strona sowiecka przez pięć 
lat zakupywać będzie w USA przy­
najmniej 9 min ton zboża — z możli­
wością podniesienia limitu do 12 min 
ton.

Unormowane traktatem sowieckie 
zakupy zboża w USA stanowić będą 
jedynie 40% zboża importowanego 
przez ZSRR. Przed wpro­
wadzeniem przez prez. Cartera 
embarga na sprzedaż zboża do Związ­
ku Sowieckiego, kraj ten kupował w 
Stanach 76% ogólnych zakupów 
zboża za granicą.

Sowiecka Propozycja
(ST) — Związek Sowiecki złożył do 

rozpatrzenia ONZ projekt traktatu 
o zakazanie prób oraz rozmieszcza­
nia broni w przestrzeni kosmicznej.

Po raz pierwszy propozycja pod­
pisania takiego traktatu wypłynęła od 
przywódcy sowieckiego Jurija Andro- 
powa w czasie ubiegłotygodniowego 
spotkania z 9 senatorami USA.

Sowiecka Agencja Tass przytacza­
jąc szczegóły propozycji sowieckiej 
nazywa broń kosmiczną “śmiertel­
nym niebezpieczeństwem ludzkości.” 
Propozycja ta stwierdza, że sygnata­
riusze traktatu powinni się zobowią­
zać do nierozmieszczania ani prze­
prowadzania prób ze wszelką bronią 
kosmiczną, “przeznaczoną do nisz­
czenia celów na ziemi, w atmosferze 
oraz przestrzeni kosmicznej.” Trak­
tat zakazywałby również produkcji 
oraz posiadania broni antysatelitar- 
nych.

Tragiczny Koniec 
Wakacyjnej Przygody 
Santa Barbara, Calf. (UPI) — 

Przedstwawiciele władz Kalifornii po­
informowali, że zwłoki dwóch kobiet, 
odnalezione w pobliżu Santa Barba­
ra zostały ostatecznie zidentyfikowa­
ne.

Zmarłymi są obywatelki szwedzkie, 
które spędzały w Stanach Zjednoczo­
nych wakacje, podróżując po kraju 
autostopem.

Ujawnił Się 
W. Hardek 
Członek TKK

Reżym Mówi 
o Fiasku Akcji 
Protestacyjnej

Gdańsk, Warszawa (UPI, ST) - We 
wtorek podziemna opozycja w Polsce 
poniosła dwie największe porażki 
w całej dotychczasowej działalności. 
Ujawnił się — jeden z 6 działaczy 
Tymczasowej Komisji Koordynacyj­
nej NSZZ “Solidarności” oraz były 
przewodniczący regionu krakowskie­
go — Władysław Hardek.

Hardek oddał się w ręce milicji 
krakowskiej w poniedziałek wieczo­
rem, jednakże dopiero we wtorek po­
dano tę wiadomość w środkach maso­
wego przekazu. Wystąpił on następ­
nie we wtorkowym dzienniku telewi­
zyjnym, gdzie w programie ogólno­
polskim odczytał z kartki oświadcze­
nie stwierdzające, że dalsze akcje 
konspiracyjne nie mają sensu. “Obser­
wując rozwój sytuacji doszedłem do 
przekonania — przeczytał Hardek — 
że drogą, którą początkowo uznali­
śmy za słuszną okazała się szkodli­
wa.”

“Akcje protestacyjne skłóciły 
współpracowników w zakładach pra­
cy i doprowadziły do niepotrzebnych 
podziałów wewnątrz społeczeństwa. 
Zakłóciły one spokój w miastach. Z 
tego powodu dalsze prowadzenie dzia­
łalności podziemnej jest bezcelowe.” 

W odczytanym przed kamerami te­
lewizji oświadczeniu, Hardek wezwał 
byłych kolegów nadal działających w

(Ciąg dalszy na str. G-ej)

Napięta 
Sytuacja 
w Manili

Manila, Filipiny (UPI) — W związku 
z przyjazdem na pogrzeb do Manili 
wdowy po zamordowanym przywódcy 
opozycji Benigno Aquino, władze Fili­
pin postawiły w stan pogotowia spe­
cjalne siły bezpieczeństwa.

Wdowa po Aquino — Corazon — przy­
latuje wraz z pięciorgiem dzieci na 
to samo lotnisko, na którym zamor­
dowany został w niedzielę po przy- 
jeździe z 3-letniego wygnania jej mąż 
— popularny senator filipiński.

Już na 12 godzin przed przybyciem 
samolotu wiozącego z Bostonu wdowę 
po zamordowanym przywódcy opozy­
cji wraz z dziećmi żołnierze jednostki 
specjalnej przeszukali lotnisko, przy­
gotowując się do zapewnienia bez­
pieczeństwa.
Tymczasem coraz więcej informacji 
zostaje podane przez władze na temat 
osoby domniemanego zabójcy, które­
go funkcjonariusze służby bezpieczeń­
stwa zastrzeliły na miejscu. Przedo­
stał się on przez kordon obchoronny 
dzięki ubraniu roboczemu służby tech­
nicznej lotniska. Na koszuli jego wy- 
hafotwane było imię “Roily”. Znaj­
dująca się na palcu zabitego obrączka 
miała wygrawerowaną literę “R”. 
Komunikat oficjalny władz podaje, iż 
prowadzone są badania balistyczne, 
Jak informowaliśmy podejrzenia 
wzbudza fakt, iż Aquino został za­
strzelony strzałem z odległości 8 cali 
w tył głowy w momencie, gdy pro­
wadzony był w otoczeniu funkcjona­
riuszy bezpieczeństwa.

Reżym Marcosa oskarża o spowo­
dowanie zabójstwa nielegalną partię 
komunistyczną działającą na Filipi­
nach. Przedstawiciele komunistów 
odpowiedzieli, iż wystąpili uprzednio 
z zamiarem zapewnienia przywódcy 
opozycji specjalnej ochrony.

Do Manili zmierza na pogrzeb ojca 
także jego najstarszy 23 letni syn. 
W czasie przesiadki w Tokio oświad­
czył on reporterom, iż zamierza kon­
tynuować w kraju podjęte przez ojca 
dzieło demokratyzacji Filipin.
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Domysły Na ł SERGIUSZ PIASECKI

SPOJRZĘ JA W OKNOTemat Roli U.S.S. “Ranger

...

Printed Pattern

1490 AM

AUTENTYCZNE

PRZEŻYCIA

540 KC 
1490 KC

1300KC 
1300KC

GODZINA SŁONECZNA 
UDU PUCIŃSKIEJ 

Stacja WEDC 
7 Dni w Tygodniu 

8:30-9:30 Rano

POLSKIE PROGRAMY 
RADIOWE W CHICAGO • 

W KOLEJNOŚCI NADAWANIA

Miasto Gwatemala. (UPI) — Ze 
źródeł zbliżonych do tutejszego lot­
niska pochodzi wiadomość, że w dniu 
8 sierpnia, tj. w czasie gdy odbywał 
się w Gwatemali przewrót, na lotni­
sku w stolicy wylądowały dwa samo­
loty amerykańskiej marynarki wojen­
nej. Powody lądowania tych samolo­
tów nie są znane.

Zrodziły one zatem podejrzenia, że 
fakt ten miał jakieś powiązania z rolą 
Stanów Zjedn. w przeprowadzonym 
przewrocie.

Rzecznik ambasady amerykańskiej, 
który prosił o nie ujawnianie jego 
nazwiska, oświadczył jednakże, że 
lądowanie obu samolotów nie miał 
żadnego związku z przeprowadzonym 
przewrotem.

Gen. Oscar Humberto Mejia Vic- 
tores, który objął władzę w Gwate­
mali, po usunięciu w drodze zamachu 
stanu wywodzącego się z ewangelic­
kiej chrześcijańskiej partii Efrain’a 
Rios Montt’a, oświadczył, że Montt

Qlbanu
WOMIN’S MEDtTAl CENTER J

4600
101/i-26’/3

Anonser
JÓZEF ZIELIŃSKI

725-0200 
5086 N. Elston 
Od Wtorku do Soboty:

8 Rano-4 Po Pol.
$10

TYGODNIOWO

WCEV GŁOS POLONU 1450 AM 
MIGAŁA COMMUNICATIONS CORP. 
Od poniedziałku do Piątku Włącznie 

4:30 do 6:00 Wieczorem 
Sobota 4:05 do 6:00 Wieczorem 
Kierownicy i Anonserzy Audycji 

JÓZEF. SŁAWA i JERZY MIGAŁA

Mówiący Po Polsku 
ADWOKAT

LA PAZ BAJA, KALIFORNIA. — Prezydent Ronald Reagan 
i prezydent Meksyku Miguel de la Madrid w czasie uro­
czystego podpisywania umowy o utrzymaniu czystości śro­
dowiska w sąsiedztwie granicy U.S. i Meksyku. (UPI)

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA 

DLA KOBIET 
ORAZ ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE

ROBERT LEWANDOWSKI 
Stacja WSBC 1240 KC

Codziennie 7-8:30 Rano 
2-3 Po Poł. w Niedziele 

Robert Lewandowski, Właściciel

Agencja 
Energii Atomowej 

Przyjmie Chiny
Pekin (NYT) — Po wizycie w Chi­

nach dyrektora światowej Agencji 
Energii Atomowej Hansa Blixa wła­
dze tego kraju oświadczyły, że roz­
ważane jest obecnie przedłożenie 
prośby o przyjęcie do tej organizacji.

Rzecznik chińskiego MSZ oświad­
czył, że ubiegłotygodniowe negocjacje 
wiceministra spraw zagranicznych 
Qian Qichena z Hansem Blixem na 
temat członkostwa ChRL zostały 
uwieńczone sukcesem.

Sprawa wejścia Chin Ludowych do 
tej organizacji zajmującej się pokojo­
wym wykorzystaniem energii ato­
mowej nabrała aktualności już od 1971 
roku, kiedy to z organizacji usunię­
to rząd Tajwanu. Jednakże dopiero 
w ubiegłym miesiącu Chiny ogłosiły, 
iż są gotowe włączyć się do działal­
ności tej organizacji.

Środki masowego przekazu opubli­
kowały ostatnio komunikat o możli­
wościach korzystania przez obywateli 
PRL z walut gromadzonych na kon­
tach dewizowych. Z wypowiedzi 
dyrektora Departamentu Dewizowe­
go NBP wynika jednak, że Polacy 
nadal nie mają pełniej swobody w 
dysponowaniu własnymi przecież pie­
niędzmi. Dotyczy to walut zdepono­
wanych na kontach przed 14 paździer­
nika 1982 roku. Wypłaty tych pieniędzy 
mogą być dokonywane wedle następu* 
jących zasad:

• Na wyjazd zagraniczny na pod­
stawie paszportu z wizą:

— przy ważności wizy do 30 dni 
można otrzymać równowartość 400 
dolarów w walucie rachunku lub innej 
dowolnej walucie wymienialnej,

— przy wizie ważnej dłużej niż 30 
dni można podjąć do 1000 doi. (przy 
paszporcie służbowym do 400 doi.);

• niezależnie od wywozu wyżej 
wymienionych kwot dopuszcza się, po 
przedstawieniu odpowiednich doku­
mentów, wywiezienie lub przekazanie 
za pośrednictwem banku za granicę:

— na zakup leków, protez, apara­
tów słuchowych, ortopedyaenych (do 
100 dolarów),

— na koszty leczenia (do 1000 doi.),
— na zakup surowców, części za­

miennych do maszyn, narzędzi nie­
zbędnych do prowadzenia działalności 
rzemieślniczej, naukowej lub artysty­
cznej — do wysokości 3000 dolarów, a 
w formie przekazu bankowego do 5000 
dolarów,

— na wniesienie opłat z tytułu przy­
należności do międzynarodowych 
organizacji i stowarzyszeń nakowych 
oraz opłat związanych z udziałem w 
zagranicznych konferencjach, zjaz-

You’re the picture of fashion 
news in this two-part dress with 
important side buttoning ac­
cented by a collar that ties in a 
soft bow. Note smart elbow sleeve.

Printed Pattern 4600: Half 
Sizes IO1/:, 121/:, 141/:, 16'/:, 181/:, 
20*/i, 22M>. 24‘/:, 26W. Size 141/: 
(bust 37) takes 3 yds. 60-in. 
$2.50 for each pattern. Add 50t 
for each pattern for postage 
and handling. Send to:

/Vine Adams, Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 W. 17t St., 
New York, NY 10011
Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

THE RIGHT CLOTHES at the 
right price are yours when you 
sew! Send now for NEW FALL­
WINTER PATTERN CATALOG with 
free pattern coupon ($2.50 
value). Catalog, $1.50.
ALL CRAFT BOOKS $2.00 each 
131-Add a Block Quilts 
126-Thrifty Crafty Flowers 
125-Petal Quilts 
121-Pillow Show-offs
Books and Catalog - add 50C 
each for postage and handling.

30 ADWOKATÓW
• SPRAWY PRAWNE

dach, sympozjach, wystawach itp. — 
w kwocie wynikającej z odpowiednich 
dokumentów.

— na zakup literatury fachowej w 
kwocie wynikającej z odpowiedniego 
dokumentu, np. faktury.

Przy wyjazdach zagranicznych pie­
niądze wypłacane są “zgodnie z kie­
runkiem wyjazdu’’ — nie ma możli­
wości, by wyżedżający do kraju I stre­
fy pobierał pieniądze z konta dolaro­
wego. Wyjątek stanowi sytuacja, gdy 
podróżny udokumentuje przejazd 
przez kraj zachodni tranzytem lub 
konieczność zakupu paliwa w Rumu- 
niL Niezależnie od wymienionych 
form wypłat z tych rachunków (otwar­
tych przed 14 października 1982 r.) 
dokonywane są także wypłaty, ale 
tylko w bonach PKO bez ograniczeń 
kwotowych.

Ograniczeniom podlegają zaś nadal 
wypłaty dewiz w gotówce. Nie odnosi 
się to tylko do kwot pochodzących z 
odsetek od wkładów naliczonych za 
ostatni okres rachunkowy na rachun­
kach a vista i terminowych.

Przy wyjazdach do krajów komu­
nistycznych obowiązuje 2-letnia nor­
ma wymiany dewiz na lata 1983-84 w 
równowartości 20 tys. zł na osobę 
pełnoletnią (dla dzieci do lat 7 połowę 
tej kwoty). Mieści się w niej także 
opłata pobierana przy sprzedaży de­
wiz na cele prywatne oraz równowar­
tość otrzymywanych talonów tran­
zytowych NPP.

• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie i Narkoza
• Zabiegi D&C

Koszty Zabiegów i Badań 
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 
DZWONIĄC W JĘZYKU POLSKIM 

PYTAĆ O P. HALINĘ

MAREK A.

JASZCZUK

ADWOKAT
JONAH ROSENBERG

685-1515
3114 N. Milwaukee Ave.

Rozwody w USA i w Polsce 
Sprawy Emigracyjne 
Wypadki i Przekroczenia 
Drogowe
Sprawy Kryminalne 
Wypadki Przy Pracy 
Sprzedaż-Kupno Domów

252-5477
2956 N. Milwaukee Ave.

Pokój 205 A
Róg Milwaukee i Central Park

MEDICAL GROUP
Specjalistyczne Centrum 

Lekarskie Ola Kobiet
Doświadczony Lekarz Ginekolog 

Oraz Asystentki 
MÓWIĄ PO POLSKU!!

Zabiegi Ginekologiczne, 
Nowoczesne Badania Ciąży. 

Porady i Próby Moczu 
Na Ciążę Bezpłatne 
Dzwonić: 772-7726 

Pytać o Panią Marię
Wypełniamy Formy Ubezpieczeniowe 
Na Zwrot Kosztów Zabiegów i Badań

.2744 N. WESTERN AVE 
(Przy Diversey Ave.)

JOHNA ROK AC Z A
Adwokat mówiący po polsku 
zajmuje się wszelkiego rodzaju 
sprawami.

• Rozwody
• Uszkodzenia Cielesne
• Sprawy Kryminalne
• Przekroczenia Drogowe 

w Stanie Nietrzeźwym
Pierwsza Wizyta BEZ OPŁATY 
Przyjmuje Także Wieczorami 

Dzwoń 7 dni w tygodniu. 24- 
godziny. Dwa biura: Downtown 
i Northwest.

726-3753
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— Dziękuję — rzeki Jaś i usiadł na krześle w 

pobliżu lustra.
— Chciał pan z bliska zobaczyć, jak wygląda 

kobieta, która na scenie jest to królową, to gejszą... 
— uśmiechając się z boku do Jasia, mówiła ak­
torka.

Jasia krępował swobodny strój kobiety. Wi­
dział wysuwające się spod szlafroku jej nogi w dłu-. 
gich cielistych pończochach. Lśniły przy świetle 
dużej żarówki nagie ramiona i chłopca to krępo­
wało.

— Owszem... Lubię bardzo teatr... A pani gra 
szczególnie mi się podobała...

— Więc z tego względu postanowił pan się 
zrujnować na kwiaty dla mnie...

— Chciałem sprawić pani tym przyjemność...
—- Dziękuję bardzo... Pan stale mieszka w 

Mińsku.
-— Nie... Mieszkam na wsi... Mam koło Bory- 

sowa majątek — skłamał Jaś. — Do miasta 
dojeżdżam.

— Niech się pan teraz odwróci — rzekła aktor­
ka, wstając od lustra. -— Trzeba przebrać się na 
scenę.

Jaś usiadł bokiem do lustra, a plecami do po­
koju. Słyszał z tyłu szelest materiałów. Trzask 
rozpinanych haftek. Wtem spostrzegł w małym 
lustrze, stojącym na stoliku przy ścianie, odbicie 
głębi pokoju, gdzie znajdowała się kobieta. Możli­
wie, że lusterko to specjalnie dla Jasia zostało tam 
zapomniane. Jaś zobaczył zupełnie nagą kobietę. 
Nie wiedział co począć. Ciekawość zmuszała go do 
patrzenia w lusterko, a jednocześnie bał się, że 
aktorka może to dostrzec. Więc odwracał twarz 
jak najdalej w lewo, a oczami, z ukosa, patrzał w 
prawo.

-— Gotowa... Jak się panu podobam w tym 
stroju?

Jaś obejrzał aktorkę i rzekł szczerze:
— Cudownie!
Kobieta dotknęła jego ust paluszkami prawej 

ręki i rzekła:
— Zaraz trzeba na scenę... Niech pan mnie 

odwiedzi... Dziś nie było czasu pomówić... Dobrze...
— Bardzo chętnie.
I Jaś stał się częstym gościem w garderobie 

aktorki. Posyłał jej coraz więcej kwiatów i coraz 
śmielej z nią mówił. Dwa razy odwiózł ją dorożką 
do domu. Lecz nigdy nie ośmielił się na dwuzna­
czny żart lub pocałunek. Była dla niego istotą wyż­
szego rzędu i mógł zaledwie marzyć o niej, jako 
,o kobiecie, którą można pieścić — jak Marusię Ło- 
bową. Z tą ostątnią zresztą od czasu zakochania 
się w aktorce, Jaś przestał obcować. Łobowa była 
tym zdumiona. Dostrzegła, że kochanek unika jej 
pieszczot i zapytała:

— Zbrzydłam ci już?
— Nie...
— Więc czemuś taki zimny dla mnie?
— Mam kłopoty.
— Jakie?... Może ja ci co pomogę, abo poradzę? 
Lecz Jaś zbywał ją ogólnikami i coraz rzadziej 

odwiedzał. Był naprawdę zakochany w aktorce. 
Nie widział tego, że ona jest conajmniej o 15 lat 
od niego starsza, że życie silnie ją już stargało, że 
tylko szminki, piękne stroje i ładne rzeczy stano-, 
wią jej „urok”. Jaś nawet marzył o niej, jako o. 
żonie. Lecz czuł się w stosunku do niej tak mało- 
wartościowy, że marzenia te poczytywał za bez­
czelność.

Pewnego wieczoru, gdy Jaś wychodził z teatru 
po wizycie w garderobie u aktorki, na ulicy wziął 
gó pod rękę stary aktor, zaledwie tolerowany w 
zespole operetkowym. Był jak zwykle pijany:

— Królewiczu kochany! — rzekł tragicznym 
szeptem. — Co dla ciebie człowieka uszczęśliwić. 
Wozami kwiaty posyłasz dla tamtej nagiej don­
ny... Daj mi dwie setki na lekarstwa dla żony... 
Artysta, psiakrew, jestem z powołania, a kto to 
rozumie?... Talent teraz nie popłaca. Tylko rekla­
ma i ładne nogi... A u mnie ani reklamy, ani nóg, 
tylko talent i brzuch... Ot i z głodu trzeba zdy­
chać...

Jaś pośpiesznie wyjął z portfelu 200 rubli i dal 
je aktorowi.

— Grand merci monsieur!... Uważam to za po­
życzkę... I proszę pamiętać, że jestem twoim przy­
jacielem... Ja... Sęp-Serkowski... zmarnowany, nie- 
uznany talent... Tak...

Objął Jasia i pocałował.
— Czy wiesz, kochany, że ja dziś od rana nic 

nie jadłem... Sło-owo honoru!... Tylko ot: wódki 
stolarze dali... Błaznowałem za to pół godziny... 
Takie to jest życie, królewiczu...

Jaś chciał pożegnać aktora, lecz tamten nagle 
się trzasnął dłonią w czoło.

— Wiesz, królewiczu, jeśli postawisz kolację z 
kropelkami, to ja ci urządzę interesik z nagadon- 
ną... Co nie wierzysz? Słowo honoru...

— Nie rozumiem pana?
— Zaraz zrozumiesz... Ty jej tam na tysiące 

kwiatów posłałeś... Przecież mężczyzną jesteś... 
Wiadomo o co tu chodzi... A ja tak interes pokie­
ruję, że sama ci do łóżka przyjdzie... Po co kwia­
ciarnie wzbogacać...

Jaś, zdumiony, słuchał wynurzeń pijanego 
aktora. Wreszcie, zainteresowany bardzo, zrozu­
miał, że tamten mówi poważnie.

— Widzę, że ty człowiek dobry — mówił aktor 
dalej — i szkoda mi ciebie... Ot i ja ciebie oszu­
kałem... Żadnej ja żony nie mam... A pieniędzy 
mi na wódkę trzeba... Wódka to też lekarstwo... Dla 
mnie wódka więcej potrzebna jest, jak chleb...

ROZWODY 
KUPNO DOMU 

KRYMINALNE • IMIGRACYJNE 
“SZUKACIE DOBREGO 

ADWOKATA?” 
REMINGTON, KIRKLAND 

& KLIMEK, LTD. 
BIURA W CAŁYM CHICAGO 

372-3456

Warunki Wypłat 
z Kont Dewizowych

pozwoli! “fanatykom religijnym” na 
objęcie zbyt dużych wpływów w łonie 
rządu.

Oba samoloty amerykańskie doko­
nały lądowania w dniu 8 sierpnia 
w godz. pomiędzy 8 a 9 rano. Natych­
miast po wylądowaniu oba samoloty 
odkołowały do sekcji lotniska używa­
nej przez lotnictwo wojskowe.

Te same samoloty, podobne do tych, 
które używane są do utrzymania ko­
munikacji powietrznej pomiędzy po­
szczególnymi jednostkami floty, odle­
ciały o godz. 10:30 rano.

O godz. 10:30 rano, radio Gwate­
mala poczęło nadawać, że Rios Montt 
został usunięty ze stanowiska prezy­
denta. W trakcie zamachu stanu zgi­
nęło dwóch żołnierzy oraz jeden cywil.

Zamach stanu w Gwatemali miał 
miejsce w dwa dni po spotkaniu, 
jakie odbyło się na pokładzie ame­
rykańskiego lotniskowca “U£JS. Ran­
ger” znajdującego się w tym czasie,, 
— w ramach odbywających się mane­
wrów — u brzegów Gwatemali.

W spotkaniu — poza Mejią (pełnią­
cym w tym czasie stanowisko mini­
stra obrony), wzięli również udział 
ministrowie obrony Hondurasu i Sal­
wadoru.

Picture-Perfect!

CHET GULIŃSKI SHOW
NIEDZIELA

9-10 Rano WYŁO
10 Rano do 1 Ppł. WOPA 

SOBOTA
2-3 Ppł. WTAQ
4-5 Ppł. WTAQ

Chet Guliński, Dyr. Programów

POLSKICH SPADOCHRONIARZY 
w czasie okupacji niemieckiej!

“Pociąg Odchodzi o Północy
Autor Wacław Solski 

sam przeżył i opisał te niezwykłe przygody!
Zamówienia kierować:

GODZINA RÓŻAŃCOWA 
OJCA JUSTYNA

WOPA 1490 KC
Sobota 7:30 Rano

Niedziela 7:30 Wiecz.
O. Kormetan Dende OFMC, Dyrektor

"UNCLE" HENRY CUKIERKA 
SKOCZNA POLSKA MUZYKA 
Sobota 8-9 Rano i 1-2 Po Poł.

WTAQ 1300 KC
Niedziela 8-9 Rano i 2-3 Po Poł.

THE PIEROGI KING 
RADIO POLKA SHOWS 

WOPA 1490 KC
Sobota 1 do 2 Po Poł.

WTAQ 1300 KC
Sobota 3 do 4 Po Poł.

WONX 1590 KĆ
Niedziela 8 do 9 Rano

"KŁOPOTY SIEKIERKÓW" 
Stacja WOPA 1490 KC

W Każdy Wtorek, Środę.
Czwartek i Piątek 7-7:30 Wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELIŃSKI 

"POLSKA W MUZYCE
PIEŚNI / SŁOWIE" 

Stacja WOPA 
W Poniedziałek 7-8 Wiecz. 

Od Wtorku do Czwartku Włącznie 
7:30-8 Wiecz.

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

Radiowy Program 
APOSTOLSTWA MODLITWY 

POLSKICH OJCÓW JEZUITÓW 
W Chicago 

Środa: 9:30 do 10 Wieczór 
Stacja WOPA ____________

Niedziela: 7 do 8:30 Rano 
Stacja WCEV 1450 AM
Program niedzielny rozpoczynamy 
MSZĄ ŚW. nadawaną bezpośrednio 
z naszej kaplicy Najśw. Serca Jezusa 

w Chicago Ojcowie Jezuici 
Tel. 588-7476
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J. Eks. Ks. Bp. Alfred Abramowicz 
dzielę, 18 września, o godz. 10 rano, 
w sali Orange Room, hotelu Sheraton- 
Twin Towers Complex, w Orlando na 
Florydzie.

Msza św. odprawiona będzie po pol­
sku. Doborem tekstów liturgicznych i 
pieśni zajmuje się specjalny komitet, 
na którego czele stoi Stanley Majcher, 
a pomagają mu: Anne Urman, Eliza­
beth Rys, Wally Urman, Ted Rajchel 
i Myma K. C. Johns.

Susza w Północnych 
Prowincjach Brazylii
Rio de Janeiro, Brazylia (UPI) — 

Burmistrz jednego z gnębionych przez 
suszę miast brazylijskich wystąpił z 
dramatycznym apelem o żywność dla 
głodującego, zamieszkałego przez 
2,000 mieszkańców miasta. Głodujący 
mieszkańcy miasta Apuiares (poło­
żonego w odległości 60 mil do wy­
brzeża, w półn.-wschodniej Brazylii) 
starli się z uzbrojonymi policjantami, 
którzy nie dopuszczali ich do składni­
cy rządowej.

Wskutek przeciągającej się suszy, 
pięć północnych prowincji kraju za­
grożonych jest głodem. Co raz czę­
ściej zdarzają się tu wypadki grabieży.

Ks. bp. Abramowicz otrzymał sakrę 
biskupią z tytułem biskupa-sufragana 
Archidiecezji 13 czerwca 1968 r.

Biskup Alfred Abramowicz urodził 
się 27 stycznia 1919 r. w Chicago. 
Rodzicami Jego byli: Adolf Joseph i 
Victoria (z domu Fukaczewski). Do 
szkoły podstawowej uczęszczał przy 
par. św. Pankracego, następnie ukoń­
czył Quigley Preparatory Seminary i 
St. Mary of the Lake Major Seminary 
w Mundelein, Hl.

Święcenia kapłańskie otrzymał 1 
maja 1943 r. Nadal studiował w Gre­
goriańskim Uniwersytecie w Rzymie 
(prawo kanoniczne), w 1951 r. został 
powołany do Archidiecezjalnego 
Trybunału Małżeńskiego, w 1959 
otrzymał tytuł Szambelana Papie­
skiego, a w 1968 został doradcą die­
cezjalnym.

Zawsze czynny w poczynaniach 
Polonii metropolii chicagoskiej, Ks. 
Biskup piastuje stanowisko dyrektora 
wykonawczego Ligi Katolickiej od 4 
lipca 1960 r.

Obecnie jest proboszczem parafii 
Pięciu Braci Polaków i Męczenników. 
Niedawno otrzymał stopień “doctoris 
causa” z uczelni związkowej Alliance 
College w Pennsylvania

Ponad rok temu informowaliśmy 
o wielkiej akcji podjętej w miastecz­
ku Racine Wisconsin przez lokalną 
ludność.

Z inicjatywy Roberta Wortocka roz­
poczęto zbiórkę żywności i odzieży 
dla biednych rodzin polskich w Gdań­
sku — kolebce “Solidarności”. Nie 
była to zwykła, bezimienna zbiórka. 
Postanowiono bowiem do każdej pacz­
ki, pakowanej przez rodzinę obdaro­
wującą dołączyć krótki liścik infor­
mujący o ofiarodawcach w nadziei, 
że w ten sposób zostanie nawiązany 
trwały kontakt pomiędzy Polakami i 
Amerykanami.

Pierwszy transport 2 tys. paczek od­
wieziono do Gdańska w ubiegłym 
roku. Przestawiciele miasteczka oso­
biście towarzyszyli transportowi, do­
zorowali również nad rozdziałem pa­
czek. Rozdziałem zajmował się Ko­
ściół.

W lipcu br. Komitet, który nadal 
ma moc pracy przy kontynuowaniu 
całej akcji, otrzymał list z podzię­
kowaniem od Prymasa Polski ks. Kar­
dynała Józefa Glempa. Poniżej 
w całości:

Drodzy Bracia Kapłani,
Ukochani Bracia Ofiarodawcy,
Pragnę przesłać Wam, Ukochani 

Bracia w Racine, wyrazy uznania i 
wdzięczności za cenne dary przysłane 
do Polski dla potrzebujących w Gdań­
sku.

Dziękuję p. Robertowi Wortock za 
rozpoczęcie tej akcji pomocy przez 
rzucenie hasła “Ludzie dla ludzi”, 
Ks. Prałatowi Stanisławowi B. Wit- 
kowiakowi i O. Kazimierzowi Kudro- 
niowi CSSR za pochwycenie tego 
hasła, Delegacji miasta Racine za 
przywiezienie darów do Gdańska, a 
wszystkim Braciom Ofiarodawcom za 
dobre serce w dzieleniu się swoimi

Zalana Dzielnica 
Bostonu Wraca 

Do Stanu Normalnego 
Boston. (UPI) — Załogi firmy Bos­

ton Edison Co., zdołały w ciągu po­
niedziałku przywrócić dopływ prądu 
elektrycznego do wszystkich prawie 
domostw, które pozbawione zostały 
światła w wyniku zalania w niedzielę 
przez wodę miejscowej elektrowni.

Z niedzieli na poniedziałek ponad 
16,000 mieszkańców eleganckiej dziel­
nicy Bostonu Back Bay pozostawało 
bez dopływu prądu.

Wskutek pęknięcia głównej rury do- 
prowadzącej wodę, nastąpiło zalanie 
wielu przedsiębiorstw handlowych 
oraz domów prywatnych. Na jednej 
z ruchliwych stacji kolejki podziem­
nej, wystąpiła woda dochodząc do 
wys. 5 cali.

Posady Dla Kobiet
Prace domowe dla kobiet z za­

mieszkaniem lub bez. Trochę angiel­
skiego. Zgłaszać się osobiście do 
Polish Welfare Association, 1303 N. 
Ashland Ave.

Hazard Czasem Popłaca
Stateline, Nev. (NYT) — 51-letni 

Gus Econopoulos, emerytowany ma­
gazynier z San Francisco, ma zwyczaj 
raz w roku odwiedzać hotel Harrod’s' 
Tahoe w Nevadzie i oddawać się jed­
nej z najbardziej niewinnych form 
hazardu — grze w automacie na mo­
nety.

W ubiegły piątek tylko jedna ma­
szyna była czynna, lecz choć pan 
Econopoulos nie miał wyboru, może 
mówić o wyjątkowym szczęściu. Po 
około godzinie wygrał dokładnie 
$1,701,938. Poprzednie tegoroczne re­
kordy wynosiły $1.2 min i padły w I^as 
Vegas oraz Atlantic City.

Autostopem 
Na Konklawe

Palestrina, Włochy (UPI) — W ubie­
głym tygodniu wyszła na jaw nieco­
dzienna historia. Otóż okazało się, 
że obecny Papież a wówczas jeszcze 
kardynał Karol Wojtyła zmuszony był 
jechać na konklawe, w czasie którego 
został wybrany Papieżem — auto­
stopem.

Historia ta została obecnie opowie­
dziana w trakcie spotkania do jakiego 
doszło w miasteczku Palestrina odle­
głym o 25 mil od Rzymu. Papież Jan 
Paweł II spotkał tam kierowcę Can- 
dido Nardi, który wówczas przed pa­
miętnym konklawe podwiózł Karola 
Wojtyłę.

Papież przebywał wtedy 14 paź­
dziernika 1978 roku na modlitwach 
w kaplicy Mentorella koło Palestriny 
i kiedy zamierzał już wracać do Wa­
tykanu okazało się, że jego samochód 
się popsuł. Papież zmuszony był iść 
na piechotę do większej drogi, gdzie 
zatrzymał pusty autobus prowadzony 
właśnie przez Candido Nardi.

Usłużny kierowca dowiedziawszy 
się, że kardynał śpieszy się na kon­
klawe nacisnął na gaz i autobus w 
17 minut przejechał krętą górską drogę 
12 i pół mili dzielące od Palestriny. 
Tam kardynał Wojtyła przesiadł się 
w regularny autobus do Rzymu i na 
czas dotarł na konklawe. Dwa dni 
później —16 października 1978 roku — 
kardynał Karol Wojtyła został wy­
brany Papieżem.

General Izraelski 
Wystąpił z Armii

Tel Aviv. (NYT) — Gen. Yehoshua 
Saguy, który został usunięty ze sta­
nowiska szefa izraelskiego wywiadu 
wojskowego w związku z masakrą 
Palestyńczyków w bejruckich obo­
zach dla uchodźców wystąpił obecnie 
ze służby wojskowej.

Izraelscy korespondenci wojenni 
oświadczyli, iż generał powiadomił 
ich, iż jego decyzja została spowo­
dowana tym, że nie zaoferowano mu 
żadnego stanowiska odpowiedniego 
do jego doświadczenia i możliwości.

Generałowi Saguy zaoferowano sta­
nowisko dyrektora szkoły dla ofice­
rów wywiadu, jednakże odrzucił on 
tę propozycję twierdząc, iż nie wy­
maga to stanowisko “odpowiedzial­
ności państwowej” i mogą je objąć 
inni oficerowie.

Niższe Zarobki 
Pracowników 
Federalnych

Washington (UPI) — Poczynając od 
października br. większość zatrudnio­
nych w biurach federalnych 1.4 min 
pracowników rządowych, otrzymy­
wać będzie nieco niższe pobory. Spo­
wodowane jest to mało dostrzegalną, 
uchwaloną w ub. roku przez Kongres 
zmianą natury proceduralnej. Zmia­
na ta miała na celu utrzymanie wy­
datków federalnych na możliwie jak 
najniższym poziomie.

Dziennik Washington Post, powołu­
jąc się na źródła rządowe, twierdzi, 
że przeciętnie — każdy prawie pra­
cownik federalny (“białokołnierzyko- 
wiec”) otrzymywać będzie w ramach 
przysługującego mu okresu wypłaty 
(“pay period”) około 3.40 doi. mniej.

Zmiana ta, która dotyczy sposobu 
obliczania zatrudnionych na zasadzie 
stawki godzinnej pracowników rządo­
wych (profesjonalistów, personelu 
technicznego oraz biuralistów), spra­
wi, że wydatki rządowe w samym 
tylko rejonie Washington, D.C., 
zmniejszą się w ciągu roku o 24 min 
doi.

Nowa formułka, stosowana w obli­
czeniach zarobków, będzie obowiązy­
wać do r. 1985.

Uwaga! Członkowie 
SPKKołaNr31

Wydział Kongresu P.A. na Stan Illi­
nois urządza w dniu 30 bm., o godzinie 
6:30 wieczorem na placu “Solidarno­
ści” (na przeciw konsulatu PRL), w 
rocznicę strajków w Polsce w roku 
1980, wiec protestacyjny przeciwko 
nieludzkim represjom reżimu war­
szawskiego z bestialskim morder­
stwem Grzegorza Przemyka włącz­
nie. W dniu tym od godziny 12:00, po­
stawiona będzie warta honorowa dla 
oddania czci pomordowanym i gnę­
bionym bojownikom o Wolność i Nie­
podległość.

Zarząd Koła apeluje do Członków o 
liczny udział w wiecu, a do Kolegów 
posiadających mundury o udział w 
przewidzianej warcie. Koledzy mają­
cy chęć udziału w warcie proszeni 
są o porozumienie się z kol. Z. Romań­
skim, tel. 685-2105.

Spotykamy się w dniu 30 bm., na 
Placu “Solidarności.”

Zarząd Koła 

Posiedzenie 
Klubu Dołęga

Klub Dołęga zawiadamia, że powa­
kacyjne posiedzenie odbędzie się w 
niedzielę, 28 sierpnia br., o godz. 
2:30 po poł., w sali przy par. św. 
Stanisława B. i M. przy 5352 W. Bel­
den.

Ponieważ mamy wiele ważnych 
spraw do załatwienia, szczególnie te, 
które dotyczą budowy kaplicy w ro­
dzinnej wiosce, obecność wszystkich 
członków jest pożądana.

W. Sowa — prezes 
S. Gojas — sekr.

Posiedzenie Stow.
Par. Wietrzychowice

Posiedzenie Stowarzyszenia Para­
fii Wietrzychowice odbędzie się w nie­
dzielę, 28 sierpnia, o godz. 3 po poł., 
w sali Plac. 90 SWAP, przy 6005 W. 
Irving Park Rd. Prosimy wszystkich 
członków o liczne przybycie, ponieważ 
mamy wiele ważnych spraw do załat­
wienia. Nadszedł list z Polski od pro­
boszcza naszej parafii, mamy też wie­
le zdjęć i film ilustrujące postęp prac 
przy budowie kościoła.

Z. Tokarski — prezes 
T. Kędziora — sekr. prot.

Paszport Do Odebrania
U telefonistki w holu głównym 

Związku Narodowego Polskiego, 
6100 N. Cicero, są do odebrania doku­
menty — paszport i prawo jazdy — 
wystawione na nazwisko p. Laury Ire­
ny Wąż. Dokumenty zostały przesłane 
do Redakcji “Dziennika Związkowe­
go” przez uczciwego znalazcę. Zgubę 
można odebrać w dniach od ponie­
działku do piątku w godzinach od 
8:15 rano do 4 po południu.

Wdzięczni Za Pomoc 
Mieszkańców Racine, Wisconsin 

Akcja Wysyłki Paczek Do Polski Pod Hasłem 
“Ludzie Dla Ludzi”

dobrami z braćmi w potrzebie. 
Wdzięczny za tę pomoc, ślę wszyst­

kim Ofiarodawcom najlepsze życze­
nia obfitych darów Miłosiernego 
Boga za uczynki miłosierdzia, oraz 
z serca błogosławię.

t Józef Kardynał Glemp 
Prymas Polski 

Jak nas informują członkowie ko­
mitetu z Racine Wisconsin, akcja 
nadal trwa. Jest bardzo dużo pracy, 
ponieważ przy parafii św. Stanisława 
skupiającej Polonię amerykańską 
pracują ochotnicy, którzy nie tylko 
doradzają co, jak i do kogo należy 
przesłać, ale tłumaczą listy otrzymy­
wane z Polski, starają się też poma­
gać w pisaniu listów do obdarowywa­
nych rodzin w Polsce.

Biskup Alfred Abramowicz, 
Głównym Celebrantem Mszy Św
Jego Ekselencja ks. bp. Alfred 

Abramowicz, biskup sufragan Archi­
diecezji Chicago, będzie głównym ce­
lebrantem uroczystej Mszy św. od­
prawionej na rozpoczęcie 39 Sejmu 
Związku Narodowego Polskiego, 
Msza św. zostanie odprawiona w nie-
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Najsłynniejsze Brylanty 
i Ich Burzliwe Dzieje

(E.W.) — Najbardziej strzeżoną 
tajemnicą Południowej Afryki (oprócz 
pytania, czy posiada bombę atomo­
wą) jest wielki diament, przechowy­
wany w sejfie w Johannesburgu. Wa­
ży 471 karatów, jest czysty, bez 
dodatków, a jego wartość oszacowa­
no na ponad 10 min dolarów. Zna­
leziony został niedawno w jednej z 
kopalń w Cullinan i przewyższa do­
tychczasowy największy z wielkich 
— “Premier Rose”, który waży w 
stanie surowym 353.9 karata.

W kopalniach południowoafrykań­
skich trafiają się co pewien czas 
sensacyjne znaleziska. W 1907 roku 
wykopano tam największy diament 
świata wagi 3,025 karatów. Ówczes­
ne władze Transvaalu podarowały 
kamień angielskiemu królowi Edwar­
dowi VII. Królowi nie podobał się 
klejnot i wysłał go do szlifierni w 
Amsterdamie. Tam diament rozpad! 
się w czasie obróbki na dwie czę­
ści a szlifierz zemdlał z przerażenia.

Ostatecznie zrobiono z kamienia 
9 dużych brylantów i 96 małych. 
Wszystkie znajdują się w brytyjskim 
skarbcu królewskim, a największy 
“Gwiazda Afryki” (516 karatów) zdo­
bi królewskie berło.

W brytyjskiej koronie królewskiej 
znajduje się jeden z najsłynniejszych 
brylantów “Koh-i-Noor”, czyli “Góra 
światła”. Nazwę tę nadal szach per­
ski, kiedy po raz pierwszy zobaczył 
w Indiach ten kamień. O istnieniu 
“Koh-i-Noor” wiedziano już w XIII 
wieku. W 1739 roku szach Nadir zdo­
był go podstępem od swojego poko­
nanego przeciwnika, innego szacha. 
Od jego damy haremowej dowiedział 
się, że diament ukryty ma w tur­
banie. Wówczas Nadir, dla zadoku­
mentowania przyjaźni poprosił prze­
ciwnika, aby zamienili się turbanami. 
Rzecz działa się w Indiach. Gdy

Żołnierze Izraelscy 
Skazani Za Kradzież
Tel Aviv (UPI) — Sąd wojskowy w 

Izraelu skazał 8 izraelskich spado­
chroniarzy na kary więzienia od 45 dni 
do 11 miesięcy za kradzieże pieniędzy 
i kosztowności. Kradzieży tych żoł­
nierzy izraelscy dopuszczali się w cza­
sie przeszukiwania samochodów oby­
wateli libańskich przejeżdżających 
prze blokady drogowe.

Jeden z dzienników izraelskich pu­
blikując informację z rozprawy są­
dowej stwierdził, iż żołnierze uspra­
wiedliwiali się mówiąc, że kradzieży 
dokonywali w odwecie za partyzanc­
kie ataki na oddziały izraelskie w Li­
banie. Dziennik stwierdza, iż kradzie­
że mające miejsce w okolicach Bej­
rutu przyniosły żołnierzom izraelskim 
duże zyski w postaci dolarów, biżu­
terii i innych kosztowności.

Rzecznik armii izraelskiej oświad­
czył, iż oskarżeni stanęli przed sądem 
natychmiast po wykryciu przestęp­
stwa.

• KUPUJCIE W SKŁADACH • 
KTÓRE OGŁASZAJA SIE W 
DZIENNIKU ZWIĄZKOWYM 

Nadir wracał do Persji został w dro­
dze zamordowany. “Koh-i-Noor” po­
został w Indiach i w 1850 roku zo­
stał ofiarowany królowej angielskiej 
Wiktorii.

Słynne brylanty nalały przez wie­
ki swoje tajemnice i często burzli­
we dzieje. Tak było np. z kró­
lewskimi klejnotami dworu francu­
skiego. Ich ozdobą były brylanty 
“Regent” i “Sancy” i błękitny 112 
karatowy, zwany później “Blue 
Hope”, zakupiony przez Ludwika 
XIV od pewnego handlarza w Pary­
żu w 1668 roku. Błękitny brylant 
podarował król swojej metresie pani 
Montespan, która odprawiała swoje 
“czarne msze” przystrojona tylko w 
ten klejnot. Potem brylant należał 
do Marii Antoniny, straconej na gi­
lotynie.

Po zniknięciu królewskich skarbów 
w 1792 roku odnaleziono “Regenta” 
i “Sancy”, ale błękitny brylant prze- 
padł bez śladu. Pojawił się w 1830 
roku, ale już jako mniejszy 44-ka- 
ratowy kamienń. Był w posiadaniu 
londyńskiego bankiera Henry Hope, 
ale nie przyniósł mu szczęścia. Jego 
syn został otruty. “Blue Hope” zmie­
niał potem wiele razy właścicieli. 
Należał do pewnego rosyjskiego księ­
cia, do meksykańskiej tancerki, tu­
reckiego sułtana. Wszyscy zginęli w 
zagadkowych okolicznościach.

Przez pewien czas “Blue Hope” 
był własnością amerykańskiego 
małżeństwa, które ocalało w kata­
strofie “Titanica” i tylko w tym 
wypadku można mówić, że kamień 
okazał się szczęśliwy. Ostatnim zaś 
jego właścicielem był amerykański 
“król brylantów” Henry Winston, któ­
ry przekazał go waszyngtońskiemu 
muzeum.

Dzisiaj większość okazałych bry­
lantów, jeśli nie leżą w muzeach, 
jest własnością amerykańskich mi­
lionerów lub arabskich szejków naf­
towych. Najwspanialsze zaś histo­
ryczne okazy można podziwiać w 
słynnym skarbcu carów rosyjskich 
na Kremlu i w brytyjskich zbiorach 
królewskich klejnotów, w podzie- 
mniach londyńskiego zamku Tower.

Z Życia 
Organizacyjnego

Z.N.P. i
Tow. Białego Orła 
Grupa 2727 ZNP

Towarzystwo Białego Orła, Grupa 
2727 Związku Narodowego Polskiego, 
będzie miało swoje miesięczne po­
siedzenie w piątek, dnia 2 września br., 
w sali Weteranów, 4800 S. Wood ulica.

Posiedzenie rozpocznie się o godzi­
nie 7:30 wieczorem a sekretarka fi­
nansowa Józefa Maj będzie urzędo­
wać od godziny 7:00.

Uprasza się wszystkich członków 
o przybycie, ponieważ będą omawia­
ne ważne sprawy dotyczące rozwoju 
naszej Grupy.

Frank Goryl — prezes 
Walter Tokarz — sekr. prot.

Pamiątkowy Medal
SOBIESKIEGO

Kongres Polonii Amerykańskiej upamiętnił Zwycięstwo 
Sobieskiego pod Wiedniem wydaniem stosownego, w naj­
lepszym wykonaniu medalu. Ten wspaniały medal został 
zaprojektowany przez znakomitego polsko-amerykańskiego 
artystę — Leona Kaweckiego z Kalifornii i wykonany przez 
firmę "MedaiHc Art Company," słynną w dziedzinie rzeźby 
i z wykonania przez nią ponad 4,000 medali pamiątkowych.

Średnica medalu wynois 2¥t", analogicznie do wymia­
rów pierwszego medalu wydanego 300 lat temu w Wiedniu. 
Prezes Mazewski powołał specjalny Komitet, który ma 
dopilnować dystrybucji tego medalu.

Dzięki swemu historycznemu znaczeniu, medal ten 
będzie cennym przedmiotem dla każdego nabywcy. Tylko 
500 sztuk tego medalu będzie wybitych w brązie i sprze­
dawanych w cenie $30.00 za sztukę, wraz z opakowaniem.

Radzimy jak najwcześniej wysyłać zamówienia wraz z należno­
ścią w czekach lub “Money Orders” do Przewodniczącego Komitetu 
Obchodów 300-lecia Zwycięstwa Króla Jana III Sobieskiego pod 
Wiedniem, na adres:

£. C. Różański, Przewodniczący 
Dziennik Związkowy 
6100 N. Cicero Ave.
Chicago, IL 60646

(Na C.O.D. nie wysyłamy)  .
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. I W KANADZIE
Tylko 

Weekendowe Wydanie
Rocznie (lyr.) $15.00
Półrocz. (6mos.) 9.00
Kwartał. (3 mos.) 6.00

Codzienne
i Weekendowe

Rocznie (1 yr.) $40.00
Pólrocz. (6mos.) 22.00
Kwartał. (3mos.) 13.00
Miesięcz. (1 mo.) 7.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy)... 35ę

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne Tylko

i Weekendowe Weekendowe Wydanie
Rocznie (lyr.) $60.00 Rocznie (lyr.) $18.00
Pólrocz. (6mos.) 45.00 Pólrocz. (6mos.) 14.00
Kwartał. (3mos.) 20.00 Kwartał. (3mos.) 8.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy 
Numer Weekendowy (Single Weekend Copy).. 50ę

Alianci z Konieczności
Konserwatysta Ronald Reagan i socjalista 

Francois Mitterrand znajdują się na przeciwnych 
biegunach, ale konieczność zmusza ich często 
do współpracy. Najświeższym przykładem współ­
działania jest wysłanie tysiąca francuskich spa­
dochroniarzy i kilkunastu myśliwców z zało­
gami na pomoc rządowi w Czadzie, którego 
słabe oddziały nie mogą powstrzymać silnych 
jednostek pancernych Libii, wspieranych przez 
lotnictwo.

Czad był kolonią francuską. Jest sztucznym 
tworem powstałym przy stole konferencyjnym 
mocarstw europejskich w ubiegłym wieku. Jak 
w wielu innych krajach afrykańskich w gra­
nicach jednego państwa umieszczono różne ple­
miona a nawet rasy. Większość Czadu jest 
pustynią. W oazach mieszkają plemiona po­
krewne Arabom i wyznające islam. Południowa 
część kraju, gęściej zaludniona, obejmuje ob­
szary stepowe na południe od Sahary, zamiesz­
kałe przez ludność czarną, w większości wyzna­
jącą chrześcijaństwo.

Dyktator Libii płk. Khadafy po raz drugi 
w ciągu kilku lat wysłał swoje wojska do 
Czadu, by zrealizować chorobliwe zamysły 
stworzenia wielkiej republiki afrykańskiej pod 
swoją władzą. Nie chcą do tego dopuścić są- 
siedzi: Egipt, Sudan, Nigeria i inne państwa 
afrykańskie, które obawiają się, że republika 
Khadafiego stanie się bazą wypadową Sowie­
tów na Afrykę.

Czad nie miał by znaczenia, gdyby nie są­
siadował z Sudanem, który łączą “specjalne 
stosunki” z Egiptem i Nigerią — ważnym 
dostawcą ropy naftowej, która jest również 
zlepkiem plemion i ras. Interwencja libijska 
w Czadzie wywołała niepokój w Washingtonie. 
Pod naciskiem prez. Reagana Francja zdecy­
dowała się na wykonanie swoich “specjalnych” 
obowiązków wobec b. kolonii i wysłała do 
Czadu spadochroniarzy i samoloty.

Prez. Mitterrand zapewnia równocześnie dyk­
tatora Libii, że nie jest przeciw niemu tak 
wrogo nastawiony jak prezydent Reagan i wo­
łałby rokowania niż konfrontację wojskową.

Mitterrand nie ukrywa, że zgodził się na in­
terwencję po stronie rządu w Czadzie nie­
chętnie i że jego cele różnią się od celów 
prezydenta Reagana, którego podejrzewa iż 
dąży do obalenia Khadafiego. W wywiadzie 
udzielonym dziennikowi “Le Monde” Mitter­
rand zapewnił, że nie żywi “wrogich uczuć” 
wobec Khadafiego, osłabiając tym efekt zbroj­
nej interwencji.

Nie jest to jedyna sprawa, która wywołuje 
różnice zdań między Paryżem i Washingtonem. 
Mitterrand zgodnie ze stanowiskiem Między­
narodówki Socjalistycznej krytykuje politykę 
Stanów Zjednoczonych w Ameryce Środkowej, 
twierdząc, że powodem niepokojów w tym re­
jonie nie jest agitacja komunistyczna i pomoc 
Związku Sowieckiego dla rebeliantów (za po­
średnictwem Kuby) lecz sytuacja ekonomiczna 
i stosunki społeczne w krajach Ameryki Środ­
kowej.

Duże rozbieżności między Washingtonem i 
Paryżem istnieją w dziedzinie ekonomicznej. 
Mitterrand składa winę za kłopoty ekonomiczne 
Francji na silny dolar i wysoką stopę pro­
centową w Stanach Zjednoczonych. Krytykuje 
również eksport amerykańskich produktów rol­
nych do krajów europejskich, które są poten­
cjalnym rynkiem zbytu dla produktów fran­
cuskich, a Washington nie ukrywa niezadowo­
lenia z subwencjonowania przez rząd fran­
cuski eksportu stali.

Mimo różnic w wielu dziedzinach politycz­
nych i ekonomicznych, prezydent Reagan i prez. 
Mitterrand unikają otwartych starć. Francja 
popiera większość celów Stanów Zjednoczonych 
w NATO i usiłuje przekonać innych członków 
Przymierza Atlantyckiego, by zwiększyli wy­
siłek zbrojeniowy. Francja, podobnie jak Stany 
Zjednoczone, nie ma złudzeń co do istotnych 
intencji Moskwy. Poparcie Francji ma duże 
znaczenie dla Stanów Zjednoczonych. W do­
datku prezydent Reagan ma przed sobą wy­
bory. Jest to dodatkowy powód do unikania 
otwartych starć z prezydentem Francji.

Przyszłość Hongkongu
Podjęte zostały rozmowy brytyjsko-chińskie 

na temat przyszłego statusu terytorium chiń­
skiego Hongkongu, które zostało “wydzierża­
wione” W. Brytanii i rozwinęło się jako po­
tężny ośrodek przemysłowy, rozrosło się do 
rozmiarów metropolii o 5.5 mieszkańców oraz 
nabrało charakteru trzeciego co do ważności 
w świecie (po New Yorku i Londynie) mię­
dzynarodowego ośrodka finansowego.

Układ o brytyjskiej dzierżawie wygaśnie w 
1997 r. W tym więc roku, po 142 latach ko­
lonialnych rządów brytyjskich, Hongkong po­
winien być przekazany Chinom, które zresztą 
nigdy nie wyrzekły się swoich praw, jak też 
stale potwierdzały swoje podstawowe założe­
nie, że trzy układy chińsko-brytyjskie z 19-go 
stulecia, przesądzające o statusie terytorium, 
zostały w pewnym sensie wymuszone na wpra­
wdzie imperialnej, ale słabej, rządzącej wów­
czas dynastii Qing.

Jeden układ przyznał W. Brytanii “wieczy­
stą” kontrolę nad wyspą Hongkong i nad 
cyplem półwyspu Kowloon. Dwa inne układy 
przyznały W. Brytanii suwerenność nad innymi 
terenami, określonymi jako “New Territories” 
(Nowe Terytoria), a ma ona być utrzymana 
do 1997 r.

Wznowione ostatnio rokowania brytyjsko- 
chińskie na temat przyszłości tej brytyjskiej

posiadłości kolonialnej żywo interesują chińską 
ludność obszaru, jak też te ośrodki przemy­
słowe oraz finansowe, jakie rozwinęły się zna­
komicie, stanowiąc o bogactwie tej enklawy 
na pograniczu z czerwonymi Chinami. Istota 
zagadnienia sprowadza się do obaw, że Pekin 
może po prostu włączyć Hongkong oraz “Nowe 
Terytoria” w ramy chińskiej państwowości, 
która jest przecież rządzona przez komunistów.

To też znamienne jest, że sekretarz gene­
ralny chińskiej partii oświadczył grupie ja­
pońskich dziennikarzy w Pekinie, że chociaż 
Pekin nie uznaje owych “nierównych trakta­
tów”, na mocy których W. Brytania objęła 
obszary Hongkongu, to jednak “respektuje na­
stępstwa historii”. I dlatego Pekin chce, aby 
Hongkong rozwijał się nadal oraz nie zamie­
rza zajmować kolonii przed wygaśnięciem ukła­
dów w 1997 r.

I sekretarz generalny partii stwierdził, że 
przejęcie suwernności przez Chiny nastąpi 1 
lipca 1997 r., a więc następnego dnia po 
wygaśnięciu “nierównych traktatów”. “Odzys­
kanie będzie nie wcześniej i nie później, jak 
właśnie tej daty”.

Zdarzyło się po raz pierwszy, że chiński 
przywódca określił wyraźnie datę przejęcia 
brytyjskiej kolonii jako historycznego obszaru 
chińskiej państwowości.

Wykorzystywanie Bankructw
Z wielu stron kraju przekazywane są wła­

dzom federalnym informacje, że kompanie prze­
mysłowe i handlowe występują do sądów ze 
sprawami o bankructwa, chociaż finansowa 
sytuacja różnych firm bynajmniej nie uzasadnia 
tego rodzaju posunięć.

Okazuje się bowiem, że sprawy o sądowe 
uznanie zainteresowanych kompanii za bankru­
tów w bardzo wielu wypadkach są posunię­
ciami na przyszłość, mającymi chronić kompa­
nie przed stratami z tytułu odpowiedzialności 
za szkody czy też mają służyć zrywaniu kosz­
townych kontraktów z uniami, albo też za­
bezpieczeniu bilansowych interesów firm w 
przyszłości.

Sprawa nie jest ani małej wagi, ani też 
czysto teoretyczna. Oto bowiem wyjątkowo 
wielka ilość nowych spraw o bankructwa zo­
stała dotąd wniesiona w tym roku, gdyż aż 
17,450, jak wykazały ostatnie obliczenia, a 
do tego w sądach federalnych znajduje się 
w toku ponad 750,000 spraw o bankructwa 
indywidualne czy też firmowe.

Klasycznym przykładem wykorzystywania 
przepisów prawnych o bankructwach, chociaż

wnoszenie spraw o bankructwa do sądów nie 
znajduje uzasadnień w sytuacji finansowej da­
nych firm, może być sprawa Manville Corpo­
ration w Denver, Colorado.

Ten gigant w dziedzinie materiałów budow­
lanych, mający wartość ponad $1.1 biliona, 
zwrócił się do sądu o przeprowadzenie reor­
ganizacji w oparciu o prawo o bankructwach. 
Korporacja obawiała się bowiem, że będzie 
pociągana do odpowiedzialności sądowej przez 
16,500 robotników, a żądania o odszkodowania 
za poniesione w zdrowiu szkody z racji za­
trudnienia przy azbeście mogą wynieść ponad 
$2 biliony. Wątpliwe jest jednak czy sądy 
uznają uzasadnienia kompanii i czy będą chro­
niły przed odpowiedzialnością w procesach o 
odszkodowania.

Inne kompanie chcą chronić się bankructwa­
mi przed wysokimi obciążeniami z tytułu kon­
traktów z uniami. Kompania przetworów 
mięsnych, Wilson Foods, wniosła sprawę o ban­
kructwo, a w kilka godzin później zerwała 
kontrakt z unią rzeźników oraz obniżyła ich 
płace o 40 do 50 procent. Konflikt znajduje 
się obecnie w National Labor Relations Board.

w/
PISZĄ:

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Niewypłacalność 
Polski

FORBES — Rządy państw zachod­
nich zgodziły się ostatnio wznowić 
rozmowy z Polską w sprawie przesu­
nięcia spłat długów tego kraju. Roz­
mowy zostały zawieszone w grudniu 
1981 po wprowadzeniu stanu wojenne­
go. Banki prywatne już prowadzą 
negocjacje z rządem w tej samej 
sprawie. Te dyskusje będą tylko stra­
tą czasu.

W obecnych warunkach politycz­
nych nie ma widoków na to, by Polska 
mogła kiedykolwiek zapłacić odsetki, 
a jeszcze mniejsze są szanse zwrotu 
kapitału z zaciągniętych pożyczek. 
Polska powinna być uznana za nie­
wypłacalną z $26 miliardów, jakie 
winna jest Zachodowi, od tego czasu, 
jak jest ona de facto niewypłacalna 
przez ponad dwa lata.

W odróżnieniu od dotkniętych kłopo­
tami Meksyku czy Brazylii, a nawet 
Argentyny, Polska nie może przepro­
wadzić reform niezbędnych do tego, 
by jej gospodarka zaczęła znowu 
funkcjonować. Wzrost ekonomiczny 
wymaga pewnych wolności, na które 
rząd polski nie odważy się zezwolić. 
Tylko przez wzrost produkcji kraj 
może regularnie realizować spłacanie 
długów tego rzędu, co zagiągnięte 
przez Polskę.

Gotowość bankierów do udziału w 
szaradzie dot. zmiany terminów spłat 
jest zrozumiała. Nie chcą oni odpisać 
tych pożyczek, ponieważ to zmniej­
szyłoby spodziewane zyski. W rzeczy­
wistości reżym polski umiejętnie wy­
grywał obawy banków odnośnie odpi­
sania na straty (długów) dla uzyska­
nia ustępstw. Mimo to rynek (finanso­
wy) nie da się oszukać. Wall Street 
nie uznaje nominalne wartości zy­
sków bankowych; ich relacje pomię­
dzy kursami a zyskami kształtują się 
około połowy tego, co płaci ogólny 
rynek akcji. Dlaczego również rządy 
prowadzą tę grę?

Zachodni Europejczycy nie chcą je­
szcze bardziej urazić Związku Sowie­
ckiego, który pomrukuje głośno z po­
wodu zbliżającego się rozmieszcze­
nia pocisków Pershing II. Washington 
nadal uważa, że groźba uznania za 
niewypłacalnego wpłynie na lepsze 
postępowanie rządu polskiego wobec 
swej ludności. Wiele wpływowych 
osobistości w rządzie również wierzy, 
że ogłoszenie niewypłacalności mo­
głoby doprowadzić do zawalenia się 
międzynarodowego systemu banko­
wego.

Te argumenty nie mają mocnego 
uzasadnienia. Każdy kraj posiada 
centralny bank całkowicie zdolny do 
udzielenia wsparcia każdej instytucji 
finansowej, która mogłaby mieć trud­
ności z powodu ogłoszenia niewypła­
calności. Odpisywanie długów mogło­
by być rozciągnięte na szereg lat.

Banki niemieckie i szwajcarskie, 
najwięksi wierzyciele Polski, przygo­
towują się na kłopotliwą sytuację od 
1981. Udział banków USA jest stosun­
kowo mały, nieco więcej niż $1 mi­
liard.

Reżym quislingowski w Polsce nie 
jest dziasiaj w mniejszym stopniu 
represyjny, niż był wówczas, gdy 
ogłoszono stan wojenny. Ostatnie, o 
charakterze kosmetycznym, uchyle­
nie stanu wojennego, nie zmieniło 
niczego.

Jeśli chodzi o sowieciarzy, to są oni 
bardziej skłonni do reagowania na 
pokaz zdecydowania niż na potok je­
dnostronnych ustępstw.

Optymizm GOP
Sen. Richard Lugar (R) z India­

na, który jest szefem republikań­
skiego senackiego komitetu kampa­
nijnego, wyraża optymistyczne opi­
nie. Jest on zdania, że republikanie 
nie tylko utrzymają kontrolę Senatu, 
ale prócz tego mogą pobić w wy­
borach czterech demokratycznych, 
urzędujących obecnie senatorów.

Lugar powiedział, że jego kampa­
nijny komitet będzie miał do dyspo­
zycji $8 milionów na kampanię kan­
dydatów do Senatu. Prócz tego sena­
tor jest zdania, że wobec poprawy 
sytuacji gospodarczej kandydaci GOP 
do Kongresu nie będą celem tak 
silnych ataków, jakby to było przy 
złej sytuacji gospodarczej.

Myśli
Emerytura zabija więcej ludzi niż 
podeszły wiek.

________ “Forbes”

Cóż z tego, że prawda gra główną 
rolę, jeśli głupota pilnuje kurtyny.

Wojtek Bartoszewski

Uniwersytet Świata
Rozpoczął Prace w Rzymie
W dn. 14 sierpnia, w Domu Jana 

Pawła II w Rzymie, rozpoczęły się 
wykłady letniego kursu Uniwersytetu 
Polonii Świata.

Na otwarcie tego kursu wygłosił 
przezmówienie Jan Kaszuba z Kana­
dy, Przewodniczący Rady Polonii 
Wolnego świata. Prezes Kaszuba 
przedstawił w swoim przemówieniu 
jak i dlaczego doszło do zorganizo­
wania tego typu placówki naukowej.

Przemwienie prez. Kaszuby podaje- 
my poniżej w nieznacznymi skrótami.

♦ ♦ »

Przypadł mi w udziale specjalny 
zaszczyt, aby w dniu dzisiejszym 
ogłosić otwarcie pierwszego Letniego 
Kursu Uniwersytetu Polonii Świata.

Myśl stworzenia ram organizacyj­
nych takiego kursu była przedmiotem 
rozważań od paru już lat.

Po raz pierwszy projekt ten zrefero­
wany był przez inż. Stanisława Orłow­
skiego, na zebraniu Rady Koordyna­
cyjnej P.W.S., jesienią 1981 r., pod­
czas uroczystego przekazania tego 
Domu Ojcu Świętemu.

Dzięki przychylnemu ustosunkowa­
niu się do tego projektu Fundacji Do­
mu Jana Pawła II pod patronatem 
J. Eminencji Kardynała Władysława 
Rubina oraz współpracy księdza pra­
łata Sokołowskiego, kierownika tego 
Domu, a przede wszystkim dzięki 
entuzjazmowi profesora Henryka 
Adamczewskiego oraz jego współpra­
cowników, projekt ten dzisiaj staje 
się rzeczywistością.

Pada pytanie zasadnicze, jaki jest 
sens i jakie postawiliśmy cele temu 
naszemu wspólnemu przedsięwzię­
ciu?

Nie sposób odpowiedzieć na to pyta­
nie bez zastanowienia się nad rolą 
Polonii Światowej, patrząc na nią 
przez pryzmat historii Narodu Pol­
skiego ostatniego stulecia.

Polska, Kraj nasz, Kraj Ojców i 
Dziadów naszych, po przeszło stulet­
niej niewoli, w wyniku militarnej klę­
ski jej okupantów, a przede wszyst­
kim dzięki woli Narodu Polskiego 
uzyskania wolności i suwerenności, 
stała się po zakończeniu Pierwszej 
Wojny Światowej ważnym czynni­
kiem politycznym we Wschodniej i 
Środkowej Europie.

Dzięki ofierze synów i córek, zatrzy- 
“mała Polska nawałę bezbożnego ko­

munizmu, zadając klęskę Czerwonej 
Armii w bitwie nazwanej Cudem nad 
Wisłą.

Umiała też Polska, po zaledwie 
dwudziestu latach niepodległości, pła­
cąc za to hekatombami, stawiać 
opór Niemcom, przyczyniając się do 
zwycięstwa Aliantów, które w konse­
kwencji doprowadziło do całkowitego 
załamania się hitlerowskich Niemiec, 
faszystowskiej Italii i feudalnej eks­
pansji Kraju Wschodzącego Słońca — 
Japonii.

Podczas tych militarnych zmagań, 
Polonia Świata zasilała Polskie Siły 
Zbrojne przez utworzenie we Francji 
ochotniczej Armii Generała Józefa 
Hallera u schyłku Pierwszej Wojny 
Światowej.

Zasilała też w wydatnym stopniu 
odbudowującą się Armię Polską we 
Francji po klęsce września 1939 r.

Po tragicznym dla Polski zakoń­
czeniu Drugiej Wojny Światowej, gdy 
opuszczona przez zachodnich alian­
tów, wydana została na pastwę pań­
stwa sowieckiego, przypadła Polonii 
Świata rola Rzecznika i Orędownika 
Sprawy Polskiej w Wolnym Swiecie.

W Kraju, Kościół Polski pod opatrz­
nościowym kierownictwem Prymasa 
Tysiąclecia śp. Kardynała Stefana 
Wyszyńskiego, przejął na siebie rolę 
niekwestiowanego, przywódcy Naro­
du — moralnego interreksa, broniąc 
praw i godność jednostki ludzkiej za­
kutej w okowy bezdusznego, obcego 
psychice polskiej totalitarnego syste­
mu.

Ostatnie pięć lat zapoczątkowane 
wyborem Jana Pawła II na Stolicę 
Piotrową, to okres chyba bez prece­
densu w historii Kościoła Bożego oraz 
historii Narodu Polskiego.
W warunkach państwa totalitarnego 
powstaje potężnych ruch społeczny 
“Solidarność,” który choć zmożony 
przemocą, odrodzi się i zaowocuje 
nie tylko w Polsce.

Święty naszych czasów, Ojciec 
Maksymilian Kolbe, wyniesiony zo- 
staje na Ołtarze Pańskie, jako symbol 
zwycięstwa dobra i miłości nad złem 
i nienawiścią.

Te ostatnie pięć lat Polonia Świata 
przeżywała głęboko, jednocześnie 
proces jej uaktywnienia politycznego 
na rzecz Macierzy-Polski został wielo­
krotnie przyśpieszony.

W maju 1978 r. na Światowym Zjeź­
dzić Polonii w Toronto, Kanada, zo­
stała zawiązana Rada Koordynacyjna

Polonii Wolnego Świata. Po raz pierw­
szy zostały zapoczątkowane próby 
koordynacji pomocy Narodowi Pol­
skiemu szczególnie na polu zakupu 
żywności, lekarstw, sprzętu medycz­
nego, odzieży i obuwia.

Idzie ta pomoc do Komisji Charyta­
tywnej Episkopatu Polskiego, a w 
okresie działania NSZZ “Solidam- 
ność” szły przesyłki medyczne do Ko­
misji Zdrowia tego Związku.

Rok 1980 w kalendarzu prac Rady 
Koordynacyjnej, był rokiem pamięci 
Katynia. Dziesiątki tablic i pomników 
upamiętniło tę zbrodnię, składając 
hołd 15 tysiącom oficerów Armii Pol­
skiej, ofiarom zbrodniczego systemu 
sowieckiego.

W maju 1981 r. prezesi Alojzy Ma- 
zewski, Kongres Polonii Amerykań­
skiej, oraz Jan Kszuba, Kongres Polo­
nii Kanadyjskiej, wzięli udział w uro­
czystościach pogrzebowych ks. Pry­
masa Wyszyńskiego, reprezentując 
Polonię Świata oraz odbyli spotkanie 
z Komisją Krajową “Solidarności” w 
Gdańsku.

Po ogłoszeniu stanu wojny w gru­
dniu 1981 r., Polonia Świata zorgani­
zowała setki czy nawet tysiące de­
monstracji protestacyjnych, wywie­
rając jednocześnie nacisk polityczny 
na rządu krajów osiedlenia oraz po­
wodując uchwalenie dziesiątek inter­
pelacji w obronie Narodu Polskiego 
w parlamentach swych państw. Przo­
dowała w tej akcji potężna Polonia 
Amerykańska.

Cytuję te dane w olbrzymim skró­
cie, aby uzmysłowić ogrom stojących 
przed Polonią zadań na polach: poli­
tycznym, kulturalnym oraz pomocy 
gospodarczej dla Narodu Polskiego.

Aby Polonia mogła te zadania wy­
konać, musi być dobre i ofiarne kie­
rownictwo.

Przechodzę teraz do sedna sprawy.
Drodzy Słuchacze Kursu. Przyje­

chaliście do Rzymu, z dużym nakła­
dem osobistym i finansowym, wa­
szym oraz Organizacji Polonijnych, 
aby w stosunkowo krótkim czasie pogłę­
bić Wasze wiadomości o Polsce, jej 
historii i kulturze.

Wszyscy jesteście związani z pra­
cami Polonii w Waszych krajach. 
Wielu spośród Was już zajmuje, lub w 
przyszłości zajmować będzie, stano­
wiska kierownicze w Waszych orga­
nizacjach.

Przyjechaliście z wielu krajów 
związani nicią serdeczną, która was 
łączy, a jest nią Wasze polskie pocho­
dzenie, świadomość, że wyrośliście 
z dumnego pnia Narodu Polskiego.

Chciałbym, aby znajomości, które 
zawrzecie, opasały łańcuchem przy­
jaźni cały bez mała glob ziemski.

Znajdujecie się w Wiecznym Mie­
ście w Roku Świętym, gdy sternikiem 
Łodzi Piotrowej jest Brat nasz, Ojciec 
Święty Jan Paweł II.

Niech Jego umiłowanie polskości 
stanie się dla Was przykładem i wska­
zówką na przyszłość.

Niech na Waszych wykładach i dy­
skusjach panuje duch przyjaźni i 
szczerości. Budować bowiem można 
tylko na fundamencie prawdy.

Panie i Panowie wykładowcy. Dzię­
kuję Wam, że zechcieliście wziąć 
udział w tych naszych spotkaniach 
i zgodziliście się przekazać Waszą 
wiedzę i doświadczenie tym młodym 
ludziom, którzy po nas przejmą 
szczytne hasła służby Bogu, służby 
Krajom swego zamieszkania oraz 
służby, która tu nas wszystkich łączy: 
SŁUŻBY SPRAWIE POLSKIEJ.

Zapotrzebowanie 
Na Ropę Naftową

Poprawa w sytuacji gospodarczej 
Stanów wpływa niezbyt korzystnie na 
wymianę zagraniczną, gdyż powoduje 
pogłębienie deficytu.

Szczególnie zwiększył się przywóz 
ropy naftowej. W maju rb. zapotrze­
bowanie podskoczyło o 45 procent, 
gdyż rafinerie zdecydowały odbudo­
wać swoje zapasy.

W rezultacie tego deficyt Stanów 
w jednym tylko miesiącu wyraził się 
sumą $6.9 biliona. Finansiści prze­
widują, że w tym stanie rzeczy wy­
stąpi w 1983 r. rekordowy deficyt 
w wymianie handlowej Stanów z za­
granicą.

Włochy i RFN
Bezrobocie we Włoszech doszło do 

12 proc, i wzrasta, a inflacja przekro­
czyła 16 proc.

Liczba bezrobotnych w Niemczech 
Zachodnich doszła do 2.1 miliona i 
również wzrasta.

W ciągu pierwszego półrocza war­
tość dolara w stosunku do włoskiego 
lira wzrosła o 15 proc., niemieckiej 
marki 11.7 proc.

^
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Z Bocznej Trybuny Sportowej
ZYGMUNT P RORIN

DRUGA RUNDA 
PIŁKARSKIEJ EKSTRAKLASY
Druga kolejka rozgrywek piłkars­

kiej ekstraklasy w Polsce nie była 
tak ciekawa jak pierwsza. Słabszy był 
poziom meczów, na co wpływ miała 
— jak podaje depesza — nie najlep­
sza pogoda. Saba była też frekwen­
cja. Osiem spotkań obejrzało w sumie 
ok. 80 tys. widzów, a strzelono tylko 
13 bramek.

Liderem po II kolejce został Wi­
dzew, który wygrał na swoim boisku 
3:0 z Zagłębiem Sosnowiec. 4 pkt., 
ale gorszą różnicę bramek mają tak­
że w kolejności Lech Poznań, Ruch 
Chorzów i Pogoń Szczecin.

Najciekawszym spotkaniem II ko­
lejki był mecz Lecha ze Śląskiem 
we Wrocławiu. Bardzo udanie zade­
biutował w barwach mistrza Polski 
Grzegorz Kapica, który strzelił dwa 
gole. Śląsk nie wykorzystał wielu 
świetnych sytuacji, między innymi 
rzutu karnego.

Widzew tylko w pierwszej połowie 
nie mógł sforsować obrony Zagłębia. 
Ale zaraz po przerwie Dariusz Dzie- 
kanowski strzelił gola. Następne były 
wynikiem dobrej gry łodzian.

Nie powiodło się beniaminkom, któ­
rzy grali na wyjazdach. Motor Lublin 
przegrał 0:2 w Bytomiu z Szombier­
kami, a Górnik Wałbrzych uległ w 
Szczecinie Pogoni 0:1.

Rozczarował mecz derbowy w Kra­
kowie, zakończony wynikiem bez- 
bramkowym. GKS wygrał z Górni­
kiem Zabrze 1:0, Ruch pokonał ŁKS 
2:1, a “nowa” drużyna Legii w “sta­
rym” stylu z ledwością uporała się 
w Warszawie z Bałtykiem, wygry­
wając 1:0.

JABELA
1. WUiew
Z. LeA
3. Rb«H
4.
4. Bumbierki
4. Legia
T. Meter 

Garnik Wlb.
». GKB

14. ŁKS 
11. Crteoria
IZ. Wi»i*
11. ZagMbia
14. Górnik
11. Bałtyk 
14. Ślwk

4:4 5-4
4:4 3—4
4:4 4—2
4:4 3—1
3:1 2—4
3:1 2-1
2:2 3—2
2:2 3—2
2:2 2—2
1:3 2—3
1:3 1-2
1:3 4-1
1:3 4—3
4.-4 1-3
4:4 4—3
4:4 4—4

Z KLUBU SPORTOWEGO 
LIGHTNINGBŁ YSKA WICA

Kierownictwo klubu sportowego Bły­
skawicy tą drogą pragnie poinformo­
wać wszystkich kibiców, że drużyna 
piłkarska tego klubu w nadchodzący 
weekend tj. 27 i 28 sierpnia bierze 
udział w turnieju piłkarskich organi­
zowanym przez MJS.L. w Baffalo Grove. 
I tak w sobotę, Tl sierpnia o godz. 
12:15 — z Fichte Rams
2:00 — z Chicago Kickers 
4:20 — z Royal Wawel.
W niedzielę, 28 sierpnia, o godz. 

11:05 — zLiths 
1:25 — z Vikings 
3:10 —z Lions.
Podajemy również do wiadomości, 

że każdy klub jest zobowiązany sprze­
dać pewną ilość biletów, dlatego też 
uprasza się kibiców, wybierających 
się na turniej zaopatrzyć się w bilety 
w klubie Błyskawicy. Po więcej in­
formacji prosimy dzwonić do klubu 
na numer tel. 927-0150.

zremisował w normalnym czasie z 
Błyskawicą, ale Eagles wygrał na rzu­
ty karne. “Polonia” wygrała z Błys­
kawicą 1:0.

Na podstawie tych wyników Błyska­
wica grała z Polonią o 3-cie i czwar­
te miejsce, wygrywając 2:0. W finale 
Eagles napotkali na Wisłę po raz 
drugi, przegrywając w identycznym 
stosunku 2:0, jak to miało miejsce 
w meczu eliminacyjnym.

Drużynie Wisły towarzyszył prezes 
Jan Śliwa. “Polonijne derby” w Mil­
waukee są potwierdzeniem, iż sukces 
Wisły należy zawdzięczać zaangażo­
waniu zawodników. Tym razem tą 
drużyną była Wisła. Bramkarz jej W. 
Rutka nie dał szansy przeciwnikom 
i w trzech meczach nie utracił ani 
jednej bramki.

Po turnieju odbyła się zabawa. Gos­
podarze turnieju i zabawy mogą być 
dumni ze swej organizacji. Podobne 
“derby Polonijne” urządza Wisła na 
Święto Pracy (Labor Day), 5 wrze­
śnia. Niestety, Eagles zawiadomili 
uprzejmie, że nie mogą przyjąć za­
proszenia.

• • *

KŁOPOTY 
POLSKICH WIOŚLARZY

W dniach od 26 sierpnia br. do 
4 września odbędą się w Duisburgu 
wioślarskie mistrzostwa świata. I w 
tych regatach i w innych mają za­
miar wziąć udział polscy wioślarze.

W sprawie tej zabrał głos dawny 
doskonały skifista — Teodor Kocerka 
szef wyszkolenia Polskiego Związku 
Towarzyst Wioślarskich, medalista 
olimpijski i drukrotny zdobywca “Dia­
mentowych wioseł” na regatach w 
Henley, Anglia, powiedział m.in. co 
następuje:

Na pytanie, jak wygląda sytuacja 
ze sprzętem i z odżywkami:

— “Sytuacja jest taka sama jak 
w innych dyscyplinach. Najbardziej 
jednak dotkliwie odczuwamy niedo­
statek wioseł, których w kraju nie 
produkujemy. Nie jest też najlepiej 
z łodziami wysokiej klasy. Na potrze­
by klubowe wystardza produkcja za­
kładów w Chojnicach. Nie otrzyma­
liśmy jeszcze zamówionej w Niem­
czech Zachodnich jedynki i tej kon­
kurencji nie będziemy reprezentowa­
ni na mistrzostwach świata. Łódka, 
którą obecnie dysponujemy, jest zbyt 
ciężka a to oznacza stratę 10 sekund 
już na starcie.

Jest nadzieja, że podczas sierpnio­
wego kongresu federacji wioślarskiej 
podjęte zostaną decyzje limitu cię­
żaru lodzi, co powinno zahamować 
ten wioślarski “wyścig zbrojeń, który 
praktycznie doprowadził do tego, że 
na każdy wyścig zamawia się nową 
łódź. Nadal mamy kłopoty z benzyną, 
które w dużym stopniu utrudniają 
przeprowadzenie treningów i zawo­
dów”.

Jeśli chodzi o udział w mistrzost­
wach świata, to Kocerka liczy naj­
więcej na medalistki z Lucerny — 
Czesławę Kościańską i Małgorzatę 
Dłużewską, na męską dwójkę pod­
wójną oraz męską czwórkę ze sterni­
kiem. Nadto na kobiecą czwórkę ze 
sternikiem z AZS Warszawa, czwórkę 
podwójną kobiecą i jedynkę na któ­
rej wiosłuje Beata Dziadura.

WISŁA ZWYCIĘZCĄ TURNIEJU 
"POLONU" W MIL WA UKEE

W sobotę, 20 sierpnia — Wisła, re­
wizytując “Polonię” w Milwaukee, 
wzięła udział w turnieju piłkarskim, 
który okazał się turniejem polskich 
drużyn: Eagles, Błyskawica, Wisła 
oraz gospodarzy “Polonii” Milwau­
kee.

Największą niespodziankę sprawiła 
drużyna Wisły, wygrywając wszyst­
kie swoje mecze, w tym dwa razy 
z zespołem Eagles. W eliminacjach 
Wisła pokonała Polonię 3:0, Eagles 

ZA COFANIE LEKARSKIE
Nagła choroba Coe uprzytomniła 

kierownictwu lekkoatletycznemu W. 
Brytranii, że na terenie Anglii jest 
brak fachowych lekarzy od sportu, 
oraz klinik przystosowanych do spor­
towych badań. W innych krajach wi­
rus gruczołowy Coe byłby od dawna 
wykryty. Podobnież — jak podaje 
prasa angielska — długodystansowiec 
Moorcroft i doskonały 10-bojowiec 
Thompson nie byli należycie zbadani, 
kiedy ulegli kontuzjom. W rezultacie 
tego ich wyniki znacznie się obniżyły.

Już zainaugurowała rozgryki piłkarska ekstraklasa w Polsce. 
Po dwóch rozegranych kolejkach w tabeli prowadzą . . . 
cztery drużyny z równą ilością punktów (4): Widzew Łódź, 
Lech Poznań, Ruch Chorzow i Pogoń Szczecin.iFot. caf-a. Lokaj)

Change In Kick-Off Time 
For Sting/Montreal

The Chicago Sting has announced 
that the starting time for its game on 
Sunday, August 28 at Soldier Field 
vs. The Montreal Manic has been 
changed from 1:30 to 5:00 p.m. Please 
make note on your Sting schedule. 
It will be “True Value/WIND Day 
With the Sting,” and the first 5,000 
fans who enter the gates will receive 
a pair of wild and crazy sunglasses. 
Also, there will be a pre­
game tailgate party beginning at 3:30 
p.m. in the Soldier Field parking 
lots.

• ♦ ♦

Pato’s 2 goals vs. Seattle last 
Wednesday night marked the first 
time he has scored 2 goals in a game 
in his 3 years of outdoor soccer with 
the Sting. . . . The Sting has scored 
17 goals in its last five games, but 
has given-up 19.... The Sting is 4-4 vs. 
teams from the Western Division, 7-1 
vs. teams from the East, and 2-6 vs. 
teams from the South. . . . The Sting 
is 8-0 in games that it had lead at the 
half. . . . Charlie Fajkus’ next game 
will be the 120th of his career with 
the Sting, which will move him to the 
No. 2 spot in the Sting record book 
for the most games played (he passes 
Derek Spalding who had 119). . . . 
The Sting is 6-0 when Granitza and 
Alonso score in the same game, and 
6-1 when Alonso and Pato net goals in 
the same contest.... The Sting is 2,100 
fans over last year’s average attend­
ance at this point. . . . This season 
the Sting has scored 9 of their goals 
on headers (Alonso, 6, Droege 2 Wein­
er 1).

National Youth Team 
To Play In CONCACAF 

Under-16 Tourney
New York, N.Y.—A United States 
National Youth Team, comprised of 
the outstanding American players 
under 16 years of age, will be among 
six teams competing in the first 
CONCACAF Under-16 Youth Cham­
pionship, August 26-September 3, in 
Port-of-Spain, Trinidad.

This will mark the first youth 
championship organized by CONCA­
CAF, the regional confederation of 
soccer for the countries of North, 
Central America and the Caribbean, 
for players at the Under-16 age level. 
CONCACAF also organizes cham­
pionships for Under-19 national teams 
every two years, which serves at the 
qualifying tournament of the Youth 
World Cup, as well as the regional 
qualification competitions for the 
Olympic Games and World Cup tour­
naments.

Joining the United States in the 
competition will be El Salvador, Gua­
temala, Mexico, Barbados and Trini­
dad and Tobago. Ihe U.S. team has 
been drawn into Group I with Guate­
mala and Trinidad and Tobago, while 
Mexico, El Salvador and Barbados 
will comprise Group II.

The first round play has been sched­
uled for August 26, 28 and 30 with 
the respective first and second place 
finishers advancing to the September 
1 semifinals. The championship and 
third-place matches will be played 
on September 3 at Trinidad’s new 
national stadium in Port-of-Spain.

Hie U.S. team, which will be under 
the direction of National Youth Coach 
Angus McAlpine, will be announced 
shortly. State and regional tryouts 
have been held within the respective 
areas to identify the outstanding play­
ers at this age level. All participants 
must be bom between August 1, 1967 
and August 1,1969 to be eligible.

Korea Pin. Żąda 
Przeprosin

Tokio (NYT) — Przez dwa kolejne 
dni z rzędu władze północnokoreańskie 
publikowały pod adresem Korei Po­
łudniowej żądanie oficjalnych prze­
prosin za zatopienie, jak twierdzą 
statku badawczego, floty rybackiej.

Rząd Korei Południowej twierdzi 
natomiast, iż helikoptery zatopiły 
północnokoreański statek szpiegowski, 
który wpłynął na wody przybrzeżne 
tego kraju.

Używane Samochody 
Coraz Droższe

(ST) — Cena używanego samochodu 
wynosiła w zeszłym roku średnio $4,773, 
co stanowi 13.2% podwyżkę w porówna­
niu z cenami z roku 1981. W efekcie 
samochodów tych sprzedano znacznie 
mniej niż w ubiegłych latach, spadając 
pod tym względem do poziomu z roku 
1976. Jednocześnie wzrosły koszty eks- 
plotacji starych pojazdów osiągając 
poziom 25.44 centów za każdą przeje­
chaną milę. Rok wcześniej koszty te 
wynosiły 23.04 centa za milę, co stano­
wi wzrost o 10.4%.

Ks. Bronisław Fidelus

Jak To Było Naprawdę 
z Wyjazdem w Tatry?

Na temat pielgrzymki Ojca Święte­
go napisano już wiele. Każdy szczegół 
wizyty został wielokrotnie w różnych 
aspektach opisany i przeanalizowany. 
Najbardziej atrakcyjnym tematem 
całej podróży był ten ostatni dzień, 
nazwany dniem prywatnego pobytu 
Ojca Świętego w Polsce, a właściwie 
w Krakowie. Dużo na ten temat było 

raczej w zimie (ks. prof. Nagy), drugi 
raczej w sezonie letniojesiennym (ks. 
doc A. Kubiś). Powiedziałem im: pro­
szę przyjść do Kurii we czwartek rano 
i zabrać ze sobą ubranie turystyczne. 
Resztę dowiecie się w Kurii. Na czele 
małej grupy watykańskiej towarzy­
szącej Ojcu Świętemu był ks. prałat 
Stanisław Dziwisz.

spekulacji w środkach audiowizual­
nych i prasie. Wiele szczegółów zostało 
jednak przedstawionych błędnie. Już 
w wieczornym dzienniku telewizyjnym 
23 czerwca przekazana została wiado­
mość o wyjeździe w Tatry z błędnym 
podaniem trasy przelotu, lądowiska 
itp. szczegółów. Podchwycono to w 
czasopismach. Tylko “Tygodnik” po­
dał wprawdzie skąpe, ale prawdziwe 
wiadomości na temat wyjazdu w góry.

Jako jeden z tych, którzy mieli 
szczęście towarzyszyć. Ojcu Świętemu 
w czasie tego wyjazdu, postanowiłem 
już z pewnej odległości czasowej po­
dać kilka szczegółów na ten temat.

Sprawa “dnia wolnego” zrodziła się 
dość dawno. Czy nie byłoby możliwo­

Z ramienia naszych władz kilka 
osób odpowiedzialnych za osobiste 
bezpieczeństwo Ojca Świętego oraz le­
karz czuwający nad zdrowiem. Był 
także fotograf papieski, Arturo Mari. 
Wiele było dociekań na temat tego 
wolnego dnia. Byłem wielokrotnie o to 
zapytywany, zadawali pytania człon­
kowie Krakowskiego Komitetu Przy­
jęcia Ojca Świętego, koledzy, przyja­
ciele, a szczególnie i to podchwytliwie 
pytali o ten dzień dziennikarze. Myślę, 
że urok tego dnia prysnąłby natych­
miast, gdybyśmy nie otoczyli go taką 
tajemnicą. Chciałbym przy tej okazji 
przeprosić tych wszystkich, którym 
nie dałem na ten temat odpowiedzi lub 
po prostu zbyłem zdaniem “nie wiem”.

(fot Arturo Mari)
Spotkanie z dziećmi w schronisku

ści odpoczynku w górach, choćby na 
chwilę. Już w czasie pierwszej piel­
grzymki Ojca Świętego do Polski była 
tego pewna mała namiastka. Po nabo­
żeństwie w Nowym Targu helikopter 
Ojca Świętego poleciał w kierunku 
Tatr z zamiarem okrążenia naszych 
gór. Niestety zła pogoda zmusiła pilota 
do powrotu. Jakby ściana stanęła nad 
Tatrami czarna chmura. Helikopter 
znad Poronina zawrócił w kierunku 
Krakowa. Obecnie pogoda dopisała.

Sama myśl wyjazdu w góry została 
zaproponowana przez ks. prałata Dzi- 
wisza, sekretarza Ojca Świętego, je­
szcze wówczas, kiedy nie był ustalony 
dokładny termin pielgrzymki do kraju. 
W czasie jednej z rozmów w Watyka­
nie, w jesieni 1982 r., rzucił on pytanie: 
“A może dałoby się przygotować wy­
pad w góry?” Pytanie podchwyciliśmy 
i kiedy ustalony został dokładny ter­
min pielgrzymki, zaczęliśmy działać 
cicho, dyskretnie, by tajemnicę zacho­
wać do ostatniej chwili. Władze wyra­
ziły zgodę na nasz plan i także zaczęły 
czynić odpowiednie przygotowania.

Jaką wybrać trasę? Były różne pla­
ny. Biorąc jednak pod uwagę znane 
zamiłowania Ojca Świętego do Tatr 
Zachodnich, postanowiliśmy wybrać 
Dolinę Chochołowską, w której często 
przebywał, o czym świadczy choćby 
jedno ze zdjęć umieszczonych w “Ka­
lendarium” życia Karola Wojtyły, wy­
danym przez “Znak”, a opracowanym 
przez ks. A. Bonieckiego. Zdjęcie za­
tytułowane “z wizytą duszpasterską 
w Dolinie Chochołowskiej”. Tych wi­
zyt było tam więcej, szczególnie w zi­
mie. Należało przygotować trasy, któ­
ry można by zaproponować Ojcu Świę­
temu. Wybraliśmy dwie: pierwsza 
dłuższa na Grzesia, Rakoń i Wyżnią 
chochołowską, zejście do Doliny (ok. 4 
godz. marszu). Druga krótsza: wejście 
w Dolinę Jarząbcza i spacer (dłuższy 
lub krótszy) w zależności od wolnego 
czasu. Wcześniej obszedłem sam obie 
trasy.

Co do osób towarzyszących. Oczywi­
ście Ks. Kardynał Franciszek Machar­
ski jako ordynariusz i gospodarz a 
także z drugiego tytułu, jako ten, który 
za dawnych czasów chodził z Ojcem 
Świętym na wycieczki. Ks. prof. Stani­
sław Nagy i ks. doc. Adam Kubiś do­
wiedzieli się o wyprawie w góry dopie­
ro na trzy dni wcześniej. Oni także za 
dawnych czasów chodzili w góry, jeden 

W dniu wyjazdu, 23 czerwca, Ojciec 
święty miał wprawdzie wolny dzień, 
ale od samego rana był on bardzo 
przepełniony. Na Mszy św. spotkanie 
ze środowiskiem dawnych swoich stu­
dentów, kolegami maturalnymi, któ­
rzy w tym roku obchodzą 45-lecie ma­
tury, z kapłanami wyświęconymi przez 
Ks. Abpa Karola Wojtyłę w tym sa­
mym dniu 20 lat temu (m.in. ks. 
prał. Stanisław Dziwisz), jeszcze do 
tego spotkanie z Zarządem Głównym 
PTTK i otrzymanie godności Honoro­
wego Członka PTTK (specjalnie zapla­
nowane na ten dzień w nawiązaniu do 
wyjścia w góry, o czym sami nadają­
cy ową godność wcześniej nie wiedzie­
li). A na koniec spotkania z przełożo­
nymi i wszystkimi alumnami Wyższe­
go Seminarium Duchownego Krakow­
skiego. Wszystko to działo się w Kurii.

Należało także zadbać o stronę apro- 
wizacyjną całej wyprawy. Siostry w 
kuchni pod przewodnictwem S. Lud­
miły przygotowały posiłek turystycz­
ny. Uczyniły to w identyczny sposób 
jak dawniej. Termosy z kawą, herbatą, 
kanapki i owoce. Wszystko zawinęły 
nawet tak samo jak dawniej. Plecak 
był już załadowany. Zabraliśmy je­
szcze turystyczne buty i białą kurtkę, 
bardziej potrzebną na chwile odpo­
czynku, jako ochrona przed wiatrem.

Odlecieliśmy z Błoń, kierując się na 
Tatry, przelatując koło Giewontu na 
Siwą Polanę u wejścia do Chochołow­
skiej. Wielu oczekiwało Ojca Świętego 
w różnych miejscach. Najbardziej chy­
ba w Wadowicach, także w Czernej, 
podobno także na Turbaczu i Kalatów­
kach. Mając jednak do dyspozycji nie­
całe 5 godzin, nie można się było — 
niestety — nigdzie zatrzymać. W prze­
ciwnym bowiem razie nie starczyłoby 
czasu na właściwy wypoczynek. Czy 
zawiedziono przez to oczekiwania? 
Myślę, że owych ludzi Ojciec Święty 
włączył w swoje przemówienie, w któ­
rym mówił o tych wszystkich chcących 
go widzieć u siebie: “Proszę więc, 
abyście przyjęli moją obecność rów­
nież tam, gdzie nie prowadzi szlak 
mojej pielgrzymki, gdzie nie jest mi 
dane być tym razem”.

Po wylądowaniu na Siwej Polanie 
przeszliśmy do samochodów i dość 
szybko, jak na warunki drogowe, po 
poprawionej nawierzchni, pojechali­
śmy do Chochołowskiej. Na schodach 
oczekiwała kierowniczka schroniska. 

Była bardzo przejęta w czasie przywi­
tania. Wręcyła Ojcu Świętemu pokra­
jany oscypek. Ojciec Święty skoszto­
wał go, a następnie podał osobom to­
warzyszącym.

Jak już wiadomo, tu nastąpiło spot­
kanie z Lechem Wałęsą i jego rodziną. 
Osoby odpowiedzialne za zabezpiecze­
nie trasy zaraz po wejściu do schroni­
ska zapytały mnie, który wariant wę­
drówki wybieramy. Kusiło nas bar­
dziej na Grzesia, jednak biorąc pod 
uwagę możliwości czasowe należało 
wybrać Dolinę Jarząbczą. Tam też 
poszliśmy. Z dala było widać białą 
postać kroczącą turystycznym kro­
kiem. “Tu mogę iść po prawdziwej 
górskiej drodze z kamieniami. W Ca- 
stel Gandolfo są także takie ścieżki, 
ale wszystkie wytapetowane”. Przy 
tych słowach Ojca Świętego zaczęła 
się nasza wędrówka.

Ojciec Święty szedł z przodu, rozma­
wiał, na twarzy widać było zadowole­
nie i pewne odprężenie po całej oficjal­
nej wizycie. W pewnym momencie 
wszystkie osoby towarzyszące zostały 
parę kroków z tylu, a Ojciec Święty 
szedł przed nami sam, skupiony, z za­
łożonymi do tyłu rękami, w których 
było widać przesuwany palcami róża­
niec. Po 15 minutach różaniec został 
schowany znowu podeszliśmy i szliśmy 
razem.

Czas szybko upływał, a była już 
godzina marszu. Osoby z ochrony, od­
powiedzialne za porządek, dyskretnie 
dawały znać, że należałoby już wra­
cać. Zatrzymaliśmy się. Zeszliśmy z 
trasy nad potok. Ojciec Święty usiadł. 
Zdjąłem plecak i podałem mały tury­
styczny posiłek. Był on dla wszystkich 
jednakowy. Kawa, herbata i kanapki, 
a na koniec jabłka. Po półgodzinnym 
odpoczynku Ojciec Święty wstał, pod­
szedł do strumyka, zamaczał w wodzie 
prawą rękę, w skupieniu przeżegnał 
się. Nastąpił powrót.

Przed schroniskiem wstąpiliśmy je­
szcze do szałasu góralskiego p. Zięby. 
Była cała rodzina łącznie ze staru­
szkiem dziadkiem. Ubrani po góral­
sku, jak w duże święto. Częstowali 
pokrajanym oscypkiem i buncem. Dali 
także na drogę kilka oscypków i 2 małe 
jelonki zrobione z sera. W schronisku 
nastąpił jeszcze drugi mały posiłek, 
przygotowany przez stronę państwową 
Obsługa męska, sprawna. Należało się 
jeszcze odświeżyć, zdjąć buty turysty­
czne, ubrać nową białą sutannę (ko­
niecznie ze względu na oficjalne po­
żegnanie na lotnisku.)

Po wyjściu ze schroniska jeszcze 
krótka rozmowa ze zgromadzonymi 
pracownikami, błogosławienie dzieci 
trzymanych przez matki na rękach. 
Powrót tą samą trasą na Siwą Polanę, 
a następnie odlot do Krakowa prosto 
do Balic. Tak w jedną jak i w drugą 
stronę Ojciec Święty patrzył przez 
okienko na przepiękne okolice, nad 
którymi przelatywaliśmy.

Wszystko to było bardzo proste, a 
jednak miało w sobie tyle uroku.

P.S. Jeszcze mała ciekawostka. W 
czasie posiłku nad strumykiem ks. 
prof. Nagy mówi do mnie, podaj nóż, 
bym obrał Ojcu Świętemu jabłko. Nie­
stety zapomniałem. Poszedłem z pro­
śbą w tej sprawie do osób odpowiedzial­
nych za bezpieczeństwo. Niestety, 
proszę Księdza, nie wzięliśmy. Wró­
ciłem z pustymi rękami. Ks. Nagy 
zaczął już ładnie serwetką ocierać 
jabłko, gdy podano mi dyskretnie nóż. 
Otrzymałem duży nóż komandoski i 
takim obieraliśmy jabłka. Mieliśmy 
tylko kłopoty z jego złożeniem...

Tygodnik Powszechny

Odkrycie Niezwykłego 
Ogona Komety

Przy pomocy specjalnego satelity 
dokonującego badań kosmicznych w 
oparciu o promienie podczerwone (In­
frared Astronomical Satelitę) doko­
nano niezwykłego odkrycia, że ogon 
komety “Tempel 2,” ma 20 milionów 
mil długości i 200,000 mil szerokości. 
Tego rodzaju “ogonek” nie może być 
widoczny ani przy pomocy oka ludz­
kiego ani przy użyciu zwykłych in­
strumentów optycznych — dla tego 
pozostał długo nie odkryty przez uczo­
nych.

Ojciec Oskarżony 
o Morderstwo

Ojciec czteroletniego Gregory Dun­
can został aresztowany i oskarżony 
o zamordowanie synka. Jak wynika 
z zeznań świadków 28-letni Gregory 
Griffin uderzył małego w taki sposób, 
że dziecko upadlo na lodówkę, pono­
sząc śmierń na miejscu. Ojciec ukarał 
chłopca za to, że zrobił do majtek.
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Dwie Porażki 
“Solidarności”

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

podziemiu “solidarnościowym,” by 
“jeszcze raz przemyśleli sens dal­
szych akcji ... i nie dali unieść się 
emocjom.”

Zachowanie Hardaka w telewizji 
zwróciło jednakże uwagę większości 
widzów, wielu — jak piszą korespon­
denci — było przekonanych, że został 
on zmuszony do wygłoszenia tego 
oświadczenia. Podobnego zdania był 
przewodniczący “Solidarności” Lech 
Wałęsa.

Stwierdził on, iż najprawdopodob­
niej Hardek został złapany przez wła­
dze i zmuszony do odczytania tego 
oświadczenia — obiecano mu w za­
mian zastosowanie amnestii z 22 lipca 
br.

Wałęsa nie wypowiadał się wczoraj 
na temat rezultatów pierwszego dnia 
akcji protestacyjnej, mającej na celu 
poprzez zwolnienie tempa pracy w 
zakładach całego kraju, nakłonić 
władze do podjęcia rozmów z “Soli­
darnością.”

Tryumfowała za to prasa reżymo­
wa, stwierdzając za agencją PAP, 
iż “w całym kraju — wtorek był 
dniem normalnej pracy.” I dalej w 
tym samym tonie — “Był to dzień 
ciężkiej pracy, dzień jak każdy dzień 
pracy — takich dni potrzebujemy.”

Dzienniki środowe przynoszą 
wszystkie bez wyjątku meldunki z 
różnych zakładów, w których stwier­
dza się, że o żadnym zwolnieniu tem­
pa pracy nie było mowy. Na dowód 
przytaczane są także wypowiedzi 
specjalistów od energetyki, którzy 
twierdzą, że ponieważ zużycie energii 
w całym kraju było normalne, praca 
także toczyła się w zwykłym tempie.

“Wezwanie Wałęsy do zwolnienia 
tempa pracy zostało potraktowane 
odpowiednio przez robotników — kon­
kluduje PAP — jako brak odpowie­
dzialności. ...”

We wtorek po zakończeniu pracy 

wielu indagowanych przez reporte­
rów robotników uchylało się od odpo­
wiedzi na pytanie czy pracowali tego 
dnia wolniej. Wałęsa zamiast odpo­
wiedzi na pytanie, jak on sam praco­
wał, wręczył dziennikarzom zagra­
nicznym oświadczenie dementujące 
oskarżenia prasy PRL, jakoby to on 
był inicjatorem akcji prowadzenia 
strajku włoskiego.

W napisanym na maszynie oświad­
czeniu Wałęsa prostuje również wcze­
śniejsze oskarżenia reżymu, iż popie­
ra on sankcje Zachodu, nałożone po 
wprowadzeniu stanu wojennego. “Je­
śliby pomoc zagaraniczna została 
skierowana na cele społeczne — sank­
cje powinny zostać zniesione. Nato­
miast jeżeli tak, jak poprzednio pie­
niądze miałyby zostać zmarnowane — 
to twierdzi Wałęsa — nie powinniśmy 
pogrążać się w długach.”

Przedstawiciele władz PRL — 
oświadczyli, iż na spotkanie ze stocz­
niowcami udaje się w nadchodzący 
czwartek wicepremier Mieczysław 
Rakowski. Wcześniejsze doniesienia 
podawały, iż w Gdańsku przebywa 
rzecznik rządu Jerzy Urban, który 
przygotowuje obecnie propagandową 
oprawę tej wizyty.

Znane są już pierwsze rozporządze­
nia organizacyjne. W spotkaniu weź­
mie udział jedynie 500 z 12,000 stocz­
niowców, zatrudnionych w Stoczni 
Gdańskiej. Wstęp na spotkanie będą 
mieli tylko posiadacze specjalnych 
zaproszeń....

Skarb Na Dnie Oceanu
(ST) — Silne sztormy, jakie prze­

szły we wtorek w pobliżu Przylądka 
Hatteras w Północnej Karolinie spo­
wodowały, że operacja wydobycia z 
dna oceanu okrętu “Monitor” z okre­
su Wojny Domowej, zostła przełożona 
na środę. Wrak, który spoczywa w 
mule od 120 lat jest niewątpliwym 
skarbem dla historyków.

In Memoriam
W dniu 24-go sierpnia br. przypada trzecia rocznica śmierci naj­

ukochańszego męża mojego i tatusia naszego, śp.

Jana Bielańskiego
W intencji Zmarłego w dniu 24-go sierpnia br. odprawione zostaną 

żałobne Msze św.: Godz. 8:30 rano w kościele St. Louis de Montfort 
(89th Str. i Richland), a ponadto w Sanktuarium św. Judy Tadeusza, 
u Misjonarzy Matki Boskiej Saletyńskiej w Wisconsin, u Ojców Salwa- 
torianów w Indiana, w Sanatorium Father and Brothers.

Wspominamy Twe imię zawsze dla nas drogie,
I chwile z Tobą szczęśliwe i błogie, 
Choć opuściłeś nas spiesząc po niebieską chwałę, 
Lecz w sercach naszych zostaniesz przez życie całe.

O pamięć w modlitwach za Duszę śp. Zmarłego proszą:

W dniu 24-go sierpnia br. przypada czwarta rocznica śmierci naj­
ukochańszego męża mojego i tatusia naszego, śp.

Zofia, żona; Teresa, córka; Stanisław, Józef i Andrzej, synowie; wraz 
z całą rodziną.

Tadeusz A. Pacanowski
po długiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony św. Sakra­
mentami, dnia 20-go sierpnia 1983 roku, o godzinie 10:12 wieczorem, 
w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś od godziny 4-ej po południu do 9-ej 
wieczorem, a w czwartek od godziny 2-ej po południu do 9-ej wie­
czorem.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 26-go sierpnia, o godzinie 9-ej 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 264446 N. Central Ave., do kościoła 
św. Jakuba, a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Katarzyna (z domu Wierzba), żona; Dennis (Sharia), syn i synowa; 
(Zbigniew (Barbara) Maj i Maria (Ryszard) Kublczek, pasierb i pasier­
bica z rodzinami w Polsce); Stacey i Shawn, wnuczęta; Józef (Kazi­
miera), brat i bratowa; Maria Migacz i Honorata Sokołowski, siostry, 
oraz bratanki, bratanice, siostrzeńcy i siostrzenice; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Baran Funeral Home, telefon 622-1488.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę wiadomość, iż naj 
ukochańsza matka, babcia nasza i siostra moja, śp.

Henrietta Biaige ED.D.
(z domu Sacha)

Członkini Sodalicji św. Anny i Winchester PNA, po krótkiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, opatrzona św. Sakramentami, dnia 22-go 
sierpnia 1983 roku, w nocy w średnim wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś od godziny 1-ej po południu do 9-ej 
wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 25-go sierpnia, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego Kolbus Funeral Home pnr. 6841-57 
W. Higgins Ave., do kościoła St. Eugene (Msza św. o godzinie 10-ej rano), 
a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Marilyn (Gregory) Prost, Linda (Ronald) Weigner, Richard, Thomas 
i Judith, córki, synowie i zięciowie; Edward Sacha, brat; Rhys Valentine 
Weigner, Audrey Kathleen Prost, wnuk i wnuczka; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Kolbus Funeral Home, telefon 774-3232.

■ -i. .

TOULOUSE, FRANCJA. — Żołnierze francuscy załadowują 
samolot odrzutowy sprzętem, który zostanie przewieziony 
do Czadu. (UPI)

“Podstawą Pokoju
Jest Siła”

Aktualne Sprawy Do Decyzji 
Prez. Reagana

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

pokoju na wszelką cenę i wszystkimi 
możliwymi środkami. Jakie skutki 
przyniosła taka polityka Wyspom 
Brytyjskim oraz całemu światu, po­
kazała II Wojna.

Zdaniem Prezydenta cały współ­
czesny ruch pokojowy, przy ogrom­
nym zasobie teatralnych środków, 
jakimi się posługuje, popełnia w grun­
cie rzeczy ten sam, stary błąd. “Moje 
serce jest z tymi, którzy formują 
pokojowe marsze,” dodał, “i z całą 
pewnością stanąłbym na czele ich 
pochodu, gdybym wierzył, że faktycz­
nie służy on sprawie pokoju.”

“Lecz członkami prawdziwie poko­
jowego ruchu są ludzie, jak wy,” 
zwrócił się pod adresem weteranów. 
“Wy rozumiecie, że pokój musi być 
zbudowany na sile i dlatego wszyscy 
obywatele amerykańscy, jak i wszy­
scy wolni ludzie, winni są wam dług 
wdzięczności.”

Prezydent powiedział również, że 
sprawą o zasadniczym znaczeniu, jest 
traktowanie Amerykanów swojego 
państwa, jako głównego bastionu po­
koju na świecie. “Nie zbudujemy je­
dnak lepszego świata samymi chwa­
lebnymi intencjami i dobrą wolą,” 
oświadczył Reagan. “Osiągnięcie 
przez wszystkie państwa, tego, czego 
my im życzymy, a więc pokoju, po­
szanowania praw humanitarnych, 
rozwoju ekonomicznego, narodowej 
niezależności i międzynarodowej har­
monii, może być zdobywane jedynie 
poprzez popieranie naszych przyja­
ciół i obronę wspólnych interesów.”

“W jaki sposób realizujemy te zało­
żenia w praktyce widać obecnie naj­
lepiej poprzez nasz udział w rozwiązy­
waniu problemów w Ameryce Cen­
tralnej, w Afryce i na Bliskim Wscho­
dzie. Nie chcemy przy tym stać się 
policjantem świata. Robimy to, do 
czego skłania nas odpowiedzialność 
za losy i pokój przyjaciół.”

“My sami, jako naród, zamknęli­
śmy już czarny rozdział naszej histo­
rii, naznaczony szeregiem niepowo­
dzeń i zwątpień we własne siły. Roz­
poczęliśmy nowy kurs,” stwierdził 
Prezydent na zakończenie wystąpie­
nia.

Choć przemówienie Prezydenta 
trwało tylko 25 minut zwrócono uwa­
gę, że kilkadziesiąt razy użył w nim 
słowa “pokój.” Położył nacisk na 
sprawie pokoju wobec coraz częst­
szych zarzutów demokratycznych 
kandydatów prezydenckich, którzy 
twierdzą, że sprawę tą odłożył na 
dalszy plan, ogarnięty obsesją rozbu­
dowywania potencjału militarnego 
państwa.

10 dni wcześniej 4 demokratycznych 
kandydatów spotkało się w Des 
Moines ze zwolennikami ruchów po­
kojowych i wystąpiło z apelem o dwu­
stronne zamrożenie zbrojeń nuklear­
nych przez Stany Zjednoczone i Zwią­
zek Sowiecki.

Wystąpienie Prezydenta opierało 
się na faktach i realistycznym roze­
znaniu sytuacji w świecie. Trafił na

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż śp.

Jan S. Kuczkowski
Nagle, pożegnał się z tym światem, 
opatrzony św. Sakramentami, dnia 
lfrgo sierpnia 1983 roku, przeżywszy 
lat 61.

Pogrzeb odbył się w poniedziaek, 
dnia 22-go sierpnia, o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 
6000 Milwaukee Ave., do kościoła 
św. Tekli, a stamtąd na cmentarz 
Elmwood na parcelę familijną.

O tym zawiadamia, w ciężkim 
zaiu pogrążona:

RODZINA
Pogrzebem zajmował się: Zakład 

Pogrzebowy B.F. Malec i Synowie,
Telefon 774-4100.  

audytorium, które właściwie zrozmu- 
mialo jego intencje. Choć na ze­
wnątrz budynku, w którym odbywał 
się zjazd kilkudziesięciu członków 
ruchu pokojowego protestowało prze­
ciwko polityce zagranicznej państwa, 
6,000 weteranów zgromadzonych na 
sali kilkanaście razy przerwało prze­
mówienie Prezydenta burzliwymi 
oklaskami.

Chińskie 
Propozycje 

Dla Tajwanu 
(NYT) — W czasie przeprowadzo­

nej w czerwcu br. roku rozmowy 
z prof, sinologii z Uniwersytetu South 
Orange, N.J. — Winstonem Youngiem 
— przywódca chińskiej, partii komu­
nistycznej Deng Xiaoping oświadczył, 
że po połączeniu się Tajwanu z Chi­
nami kraj ten mógłby nadal konty­
nuować zakupy broni za granicą.

W czasie dwugodzinnej rozmowy 
z amerykańskim gościem przywódca 
chiński przedstawił także sześć punk­
tów, na których opierałaby się auto­
nomia Tajwanu.

— Tajwan mógłby prowadzić wła­
sną niezależną politykę zagraniczną, 
wydawać własne paszporty i wizy oraz 
rozwijać stosunki ekonomiczne z inny­
mi państwami.

— Po zjednoczeniu Chiny nie wy­
słałyby do Tajwanu własnych oddzia­
łów wojskowych. Tajwan mógłby za­
chować własną armię.

— Tajwan zachowałby własny rząd 
oraz własne organa ustawodawcze i 
wykonawcze — prawa CHRL nie mia­
ły by w tym kraju zastosowania.

— Tajwan mógłby zachować własny 
niezależny od chińskiego system są­
downictwa.

— Chiny nie narzuciłyby Tajwanowi 
komunistycznego systemu ekonomicz­
nego.

— Tajwan miałby także prawo do 
własnej flagi, jednakże musiała by 
ona być różna od obecnej.

Przywódca chiński Deng Xiaoping 
oświadczył jednocześnie, iż wszystkie 
te warunki obowiązywałyby w czasie 
100 lat od połączenia Tajwanu z Chi­
nami Ludowymi.

Ofiary Demonstracji 
w Pakistanie

(ST) — W poniedziałek, w kolej­
nym dniu demonstracji w Pakistań­
skiej prowincji Sind skierowanych prze­
ciwko stanowi wojennemu, policja za­
strzeliła 3 osoby oraz zraniła 15.

Demonstranci, których liczba do­
chodziła do 15,000, podpalili budynki 
rządowe w mieście Ranipur. W sumie 
liczba ofiar śmiertelnych demonstra­
cji zorganizowanych przez 8 zdelega­
lizowanych przez prez. Mohammeda 
Zia ul-Haq partii politycznych doszła 
do 25 osób.

Santa Barbara, Calif. (UPI) — Mi­
mo przebywania na urlopie prezydent 
Reagan nie przerywa całkowicie 
swych zajęć związanych ze sprawo­
wanym urzędem.

W zakresie spraw wewnętrznych 
prez. Reagan studiuje obecnie raport 
opracowany przez sekretarza pracy 
Raymonda Donovana, dyrektora d/s 
budżetu Davida Stockmana i dyrek­
tora d/s personalnych Donalda De­
vine w sprawie podwyżki płac dla 
1.4 miliona urzędników federalnych.

Wg. obowiązujących ustaw Prezy­
dent jest zobowiązany do zalecania do­
konywania corocznie w październiku 
przeglądu płac pracowników federal­
nych i zrównywania ich z poziomem 
uposażeń w sektorze prywatnym. W

Huragan “Barry” 
Posuwa Się 

w Kierunku Florydy
Miami (UPI) — W pobliżu brzegów 

Florydy tworzy się nowy — już dru­
gi w bieżącym sezonie huragan tro­
pikalny, “Barry”. O godz. 10 wiecz. 
czasu nowojorskiego, “Barry” znaj­
dował się w odległości 240 mil na 
wschód od Palm Beach. Huragan po­
suwa się w kierunku północno-zacho­
dnim z szybkością 5 mil na godzinę.

Należy liczyć się z możliwością, że 
Huragan uderzy we Florydę w ciągu 
najbliższych kilku dni. “Barry” za­
graża bazie, w której odbyć ma się 
następne kolejne wystrzelenie waha­
dłowca “Challenger”. W tej chwili 
zagrożenie nie jest pewne. Rzecznik 
agencji NASA oświadczył, że wyzna­
czone na przyszły wtorek wystrzele­
nie w przestworza wahadłowca nie 
zostanie odwołane z powodu zbliżają­
cego się huraganu.

“Barry” nadciąga w tydzień zale­
dwie po pierwszym huraganie bie­
żącego sezonu — “Alicji”, która spo­
wodowała w Teksasie olbrzymie szko­
dy i pozostawiła po sobie 21 ofiar 
śmiertelnych.

Odznaczenie
R. Mossina

Washington (Inf. wl.) — Dyrektor 
Agencji Informacyjnej Stanów Zjedno­
czonych (USIA), Charles Wick, nadał 
współpracownikowi polskiej sekcji 
“Głosu Ameryki” Ryszardowi Mossi- 
nowi “Honorowe Odznaczenie Zasługi 
za wybitną pracę dziennikarską i wy­
jątkowe wypełnianie swych obowiąz­
ków w czasie funkcji specjalnego ko­
respondenta działu polskiego “Głosu 
Ameryki” w Europie.

Po wprowadzeniu w Polsce stanu 
wojennego Ryszard Mossin został wy­
słany jako korespondent “Głosu Ame­
ryki” do Wiednia, a następnie do 
Paryża. Obecnie przeszedł na emery­
turę po 27 latach pracy w “Glosie 
Ameryki” i 5 w “Radiu Wolna Eu­
ropa”.

Nadal Upały 
w Stanach 

Połudn. Wschodnich 
(UPI) — Rekordowe upały utrzy­

mują się nadal w stanach połudn.- 
wschodnich. Biuro meteorologiczne 
na razie nie przewiduje ulgi dla tego 
rejonu kraju. Poczynając od soboty, 
zanotowano tu 10 ofiar śmiertelnych.

W bazie lotniczej Goldsboro termo­
metr wskazywał wczoraj 108 stopni. 
Od czterech już dni temperatura 
utrzymuje się w Półn. Karolinie na 
wys. co najmniej 100 stopni. Trwająca 
od dłuższego czasu susza daje się we 
znaki mieszkańcom stanów połudn. 
wschodnich.

W Athens, Ga. notowano wczoraj 
104 stopnie.

• KUPUJCIE W SKŁADACH • 
KTÓRE OGŁASZAJA SIE W 
DZIENNIKU ZWIĄZKOWYM 

przygotowanym raporcie mówi się, 
że obecna rozpiętość płac nominal­
nych urzędników rządowych w sto­
sunku do prywatnego przemysłu wy­
nosi 21.5%. Przedstawiciele admini­
stracji uważają jednak, że trzeba 
jeszcze uwzględniać świadczenia ja­
kie mają urzędnicy rządowi.

Doradcy Białego Domu rozważają 
zaapelowanie do prez. Reagana by 
wstrzymać jakąkolwiek podwyżkę 
uposażeń do 1 kwietnia 84. Zdaniem 
doradców Prezydent jest skłonny 
aprobować podwyżki o ile nie prze­
kraczają one 4%. Jak podał asystent 
sekretarza prasowego Peter Roussel, 
prez. Reaga zajmie wkrótce stano­
wisko w tej sprawie wobec Kongresu.

W dziedzinie polityki zagranicznej 
prez. Reagan będzie musiał niedługo 
podjąć decyzję w sprawie ewent. 
uchylenia ograniczeń nałożonych na 
eksport urządzeń do budowy ruro­
ciągu w Związku Sowieckim. Przewi­
duje się, że restykcje nałożone na 
firmę Caterpillar Tractor zostaną 
uchylone.

Bill Allain 
Zwyciężył 

w Prawyborach 
Jackson, Miss. (UPI) — Stanowy 

prokurator generalny, Bill Allain zwy­
ciężył w prawyborach i jest kandy­
datem Partii Demokratycznej na gu­
bernatora. Według obliczeń głosów 
z ogromnej większości precynktów Al­
lain zdobył 401,192 głosy tj. 52.2 proc., 
jego oponentka Evelyn Gandy otrzy­
mała 365,916 tj. 47.8 proc, głosów.

51-letni katolik Bill Allain występo­
wał w kampanii wyborczej pod hasła­
mi obrony interesów szerokich mas 
i powoływał się na swe zasługi w wal­
ce ze stanowymi zakładami użytecz­
ności publicznej. Swego przeciwnika 
— Miss Gandy przedstawiał natomiast 
jako członka stanowego “establish­
mentu” politycznego. Allain uzyskał 
szczególnie silne poparcie w środko­
wej części Mississippi i zebrał wiele 
głosów w powiatach o większości mu­
rzyńskiej.

Klęska 62-letniej Miss Gandy, do­
świadczonego polityka jest szczegól­
nie dotkliwa ponieważ w poprzednich 
prawyborach prowadziła przed Allai- 
nem ilością 23,000 głosów.

Aczkolwiek płeć Evelyn Gandy nie 
była argumentem w kampanii wy­
borczej, to jednak aktywiści kampa­
nijni przyznają, że część wyborców 
prawdopodobnie nie była dojrzała do 
popierania kobiety na urząd guberna­
tora.

Obecnie Allain w wyborach ogólnych 
w dniu 8 listopada będzie miał jako 
konkurentów na urząd gubernatora 
bogatego przemysłowca — republika­
nina Leona Bramletta, niezależnego 
czarnego kandydata Charlesa Eversa 
i politycznie bliżej nieokreślonego Billy 
Taylora.

Druzowie Żądają 
Wpływów w Rządzie 

Libańskiem
Bejrut. (UPI) — Oddziały muzuł­

manów-Druzów ostrzeliwują przez 
trzeci dzień z kolei położone wokół 
Bejrutu wioski chrześcijan. Co naj­
mniej trzy osoby zostały ranne. Dru­
zowie podjęli kampanię, mającą na 
celu dopuszczenie ich do większych 
wpływów w łonie rządu.

Druzowie wysuwają obawy, że wpły­
wy ich w obecnym, zdominowanym 
przez chrześcijan rządzie, nie są do­
stateczne. Obawiają się oni o swe 
bezpieczeństwo—z chwilą, gdy Izrael 
wycofa z Libanu wojska okupujące 
ten kraj. Z chwilą, gdy oddziały Izrae­
la opuszcza teren gór Shour (na wschód 
od Bejrutu), wkroczą tu wojska li­
bańskie.

Druzowie oświadczyli, że nie do­
puszczą do zajęcia tych terenów przez 
oddziały libańskie, tak długo dopóki 
nie otrzymają od rządu gwarancji na 
temat uzyskanie w rządzie większych 
wpływów politycznych.

W rejonie gór Shouf w dalszym 
ciągu trwa pojedynek artyleryjski po­
między oddziałami Druzów a milicją 
chrześcijańską.

W Jerozolimie minister obrony 
Izraela Moshe Arens odbył dziś trwa­
jące godzinę rozmowy z przebywają­
cym tu z wizytą prezydentem Liberii 
Samuelem Doe. Arens zapewnił prez. 
Liberii, że Izrael rozważa możliwość 
udzielania pomocy wojskowej Liberii.

Liberia wznowiła w ubiegłym ty­
godniu stosunku dyplomatycne z 
Izraelem. Jest ona drugim z kolei 
państwem afrykańskim, które nawią­
zało stosunki z Izraelem; pierwszym 
był Zaire.

Do Prezesów Organizacji
i Delegatów

W trzecią rocznicę podpisania Umów Gdańskich 
NSZZ “Solidarność” z reżimem PRL, Wydział Stanowy 
K.P.A. organizuje demonstrację wyrażającą protest prze­
ciwko bezprawnemu złamaniu tych porozumień przez 
juntę Jaruzelskiego.

Demonstracja rozpocznie się we wtorek, 30-go sierpnia 
b.r., od godz. 7:30 wieczorem na Skwerze Solidarności 
naprzeciwko konsulatu PRL. W czasie demonstracji i 
po jej zakończeniu trzymana będzie 30-godzinna warta 
przy sztandarze “Solidarności”.

Zademonstrujemy solidarność z Narodem Polskim ob­
chodząc smutne rocznice sierpniowe i najazd Niemców 
na Polskę 1-go września.

Do udziału zapraszamy wszystkie organizacje polonijne 
i całą Polonię. Organizacje posiadające sztandary, pro­
szone są o przysłanie pocztów sztandarowych na godz. 
7-mą.

Aid. Roman C. Puciński, prezes Wydziału na stan Illinois



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), ŚRODA, 24 SIERPNIA (AUGUST 24), 1983

★ Pomoc Domowa

2

Praca Żeńska

drapery co.486-7330

drapery co.

+ Pomoc Domowa

Praca Żeńska

RELIABLE WOMAN, LIVE-IN. 
Babysitting and light house work. 
Monday morning thru Friday after­
noon. 2 children (4%, 17 mo.) North­
brook. References and English 
required. Call 291-9277 after 6 PM.

GOSPODYNI domowa z zamieszka­
niem. Tel. 272-1871.

GENERAL office typist. Must be 
experienced and speak English well. 
E/O/E........................................243-3160

NURSES AIDS for private duty work. 
Some English required. Call: 725-7881

DO PILNOWANIA dziecka dwuletnie­
go od 7 am-2 pm. Chicago i Western. 
486-2893 po 3-ciej.

POTRZEBNE KOBIETY
Do Prac Domowych 

Z zamieszkaniem lub bez. 
Wynagrodzenie $200-$300 tygodniowo, 

Polonia Employment Agency 
5356 N. Milwaukee

792-1343

KALENDARZYK WISŁ Y
W niedzielę, 28 sierpnia mecze Ma­

jor Division w National Soccer League. 
Tak wyląda zestawienie par: Win-| 
ged Bull — Mayas, Pampas — Wisła, 
San Juan — United Serbs, Tanners — 
Adria, Maroons — Croatans, oraz 
C.H.D. — Charrua, o ile C.H.D. bę­
dzie “odwieszona”.

Mecz Wisły z Pampas w Peterson 
Park (3800 W. Peterson - 7601 N. 
Western Ave. w Chicago). Major Di­
vision o godz. 2-ej, rezerwy o 4-ej.

W środę, dnia 31 sierpnia, Wisła 
gra mecz ligowy na Soldier Field 
o godz. 5:15 po południu z Winged 
Bull. Jest to mecz ligowy obu dru­
żyn i poprzedzi mecz drużyn zawo­
dowych Chicago Sting i Toronto Bliz­
zard. Bilety po bardzo zniżonych ce­
nach na ten mecz tylko w klubie 
sportowym Wisła, 4411 W. Fullerton.

* ♦ *
Natomiast w poniedziałek, w dniu 

Labor Day (Święto Pracy) — tur­
niej piłkarski na gruntach Obozu Mło­
dzieżowego PNA w Yorkville bez wzlę- 
du na zapowiedzi pogody.

WOMAN 
JANITOR 

Small loop building.
$3.35 per hour.

137 N. WABASH AVE. 
2nd Floor.

ROZGRYWKI PIŁKARSKIE 
NA VON AL SOCCER LEAGUE
W niedzielę, 14 sierpnia zanotowano 

w rozgrywkach piłkarskich w Major 
Division National Soccer League na­
stępujące wyniki:

Wisła — Tanners 1:3 
Croatan — C.H.D. 1:0 
Pampas — Adria 2:1 

Maroons — San Juan 3:1 
Winged Bull — United Serbs 4:0

O meczu Wisły tyle można powie­
dzieć, iż niekorzystny wynik “za­
wdzięczać” należy eksperymentowi 
z innym, niż zwykle bramkarzem. 
Okazało się, iż rutyny dotychczaso­
wego bramkarza W. Rutki nie dało 
się zastąpić dobrymi chęciami mło­
dego, niewątpliwie ambitnego bram­
karza. Mimo utraty cennych punktów
— zespól Wisły w dalszym ciągu jest 
liderem grupy. Wisła 14 pkt., Pampas 
—12, United, Serbs —11, Croatan —11 
Charrua - 9, San Juan - 2. W 
Blue Section prowadzi: Winged Bull 
z 15 pkt. przed Tanners — 13, C.H.D.
— 10, Maroons — 9, Adria — 6, 
Mayas —4 pkt.

MIŁA rodzina poszukuje panią do 
gospodarstwa domowego i opieki nad 
dzieckiem.631-4941.

POTRZEBNE KOBIETY
Tylko z Północnej Strony Miasta 

W średnim wieku — do sprzątania do­
mów. Język angielski i doświadczenie 
przydatne. Dzwonić w języku angiel­
skim po 7 wieczorem.

864-3320 lub 869-7921

SERVICE ON TARGET
Kobiety do sprzątana i pracy domo­
wej w północno-zachodnich przedmie­
ściach. Muszą być odpowiedzialne i 
mieć dobre referencje, dzwonić w 
języku angielskim.

299-2467

CLERK
fulltime

Small insurance agency. Need little 
insurance experience.

PO. BOX 59102
Chicago, H. 60659

POTRZEBNA KOBIETY 
DO SPRZĄTANIA 

Prywatnych domów, praca na dzień, 
6 dni w tygodniu. Proszę dzwonić 
pomiędzy 6-9 wieczorem.

376-8746

GOSPODYNI 
Z ZAMIESZKANIEM 

Do opieki nad starszą, miłą, cze­
ską panią i sprzątanie dla pracują­
cego małżeństwa. Musi być niepalą­
ca. Piękny dom w Oak Park. An­
gielski niewymagany. Dzwonić w ję­
zyku angielskim i pytać o Mrs. T.

341-0101 (biuro)

DEERFIELD
Mother seeks live in sitter/lt. house­
keeper for 6 year old son while she 
attends school. Must speak Eng., like 
dogs, have refs. Own transp. pref, (or 
able to drive stick shift).

Call 945-2089 eves.

Z Boczne] 
Trybuny Sportowe]

Pisze Zygmunt P. Bobin

f talesgirt/model
bilingual polish/english

modem store, designer draperies, retail 
sales and modeling, if you like retail work 
and have an interest in modeling this is the 
perfect job for you. apprx beginning salary 
range J1&0/J200 per week, call bob adler fo> 
interview appointment, this is your chance 
to be a polish farrah fawcett.

2846 milwaukee ave.

Lepsze Informacje 
o Pogodzie 
Dla Pilotów

Washington (UPI) — Rzecznik Sto­
warzyszenia Pilotów Lotnictwa Cy­
wilnego Patrick Clyne w wystąpieniu 
przed podkomitetem Izby d/s Prac 
Publicznych i Transportu zwrócił 
uwagę na potrzebę usprawnienia in­
formacji o pogodzie dla pilotów. Jest 
to ważna sprawa dla pilotów, stwier­
dził Clyne, biorąc pod uwagę fakt, że 
ponad 50% wypadków samolotów ma 
związek z pogodą.

Obecny stan jest nadal niezadawa- 
lający i występują biurokratyczne 
spory między Krajową Służbę Meteo­
rologiczną a Federalnym Zarządem 
Lotnictwa (FAA). Przedstawiciel pi­
lotów powiedział, że współczesna 
technologia pozwala na dobre rozezna­
nie warunków atmosferycznych i łatwe 
wykrywanie zmian, lecz piloci nie są 
należycie informowani na biężąco o 
zaobserwowanych zjawiskach.

Przesłuchania odbywają się w zwią­
zku z zamiarem FAA przedstawienia 
opinii publicznej projektu planu dot. 
usprawnienia systemu informacji o 
pogodzie dla lotnictwa. Zdaniem Clyne 
najważniejszą sprawą w nowym planie 
winno być szybkie wprowadzenie w 
życie systemu, który zapewniałby do­
kładną informację o trudnych warun­
kach atmosferycznych występujących 
w bliskim sąsiedztwie lotnisk.

rsalesgirl “
bi-Hngual poUsh/engNsh 

modem store, designer draperies, curtains, 
bedspreads, retail experience preferred, but 
not required, will train suitable applicant, 
apprx starting salary range J150/1200 per 
week, phone for interview appointment.

2846 milwaukee ave.

POTRZEBNE KOBIETY 
Do Lekkiej Pracy Fabrycznej 

Dzienna lub Nocna Zmiana
Light factory work. Lekka, czysta praca. Przyjemne oto­
czenie. Od godziny 7 rano do 4 po południu. Dobre wyna­
grodzenie. Stała praca oraz inne świadczenia i korzyści. Za­
interesowane osoby proszę zgłaszać się osobiście.

4545 W. Armitage Ave.
Rozmówicie się po polsku

POSZUKUJE kobietę w starszym 
wieku do pracy domowej i opieki nad 
dziećmi. 766-7288 po 4.____________

ENGLISH SPEAKING

POLISH WOMAN
To live-in. Own room, TV, bath, 
children. Must drive, like children and 
pets. Excellent recent references re­
quired. Northbrook area.

Call after 10 A.M.

498-4658

486-7330

Needed

Praca Żeńska ★ Praca Męska ★ Naprawa TV

★ Koiitraktorzy

* AUTO

★ DACHY

do

KUPIĘ UŻYWANY samochód. 489-2951.

★ Wycieczki
Domy

763-2020

★ Rozmaite

z

★ Do Wynajęcia★ Zguby

★ Chcę Kupić

* Posiadłości w Polsco

★ Posiadł, w Wise

DIVERSEY-Cicero. 3% pokoi. 237-8135

* Poszukuje Mieszkania

TO OUR ADVERTISERS DO NASZYCH KLIENTÓW

ODDZIELNY pokój dla starszej pani 
— używalność całego mieszkania. 
Wzamian za przypilnowanie dziecka 
wieczorami. Północny-zachód. 3960666.

SPRZEDAM nowe futro i kurtkę z 
niebieskich lisów. Tel.: 282-1198.

SPRZEDAM sklep odzieżowy. Pulaski- 
Belmont i Milwaukee. 283-0089.

% GARAŻU do wynajęcia, oraz pokój 
w basemencie. 282-3283.

POTRZEBNY kucharz oraz osoba do 
pracy w kuchni do domu starców 
— NUes. Dzwonić: 867-8773.

ZGUBIONO paszport polski na nazwi­
sko Nowak Józef. Tel. 889-1641.

POSZUKUJE mieszkania z jedną sy­
pialnią w okolicy Belmont i Central. 
286-4741.

JACKOWO. Od 1 września przyjmie- 
my pana bez nałogów na mieszkanie. 
Oddzielna sypialnia. 235-2818.

TELEWIZORY, stereo — naprawa 
z gwarancją. Andrzej Kowalczyk. 
Tel. 489-6707.  

POTRZEBNA “bus girl”, osoba do 
zmywania naczyń w Golden Century 
Restaurant. 5200 S. Cicero. — Tel.: 
767-0400.

DO SPRZEDANIA 3 morgi pola i 1% 
morgi lasu. Dobczyce koto Krakowa. 
637-8125.

POSZUKUJĘ małego mieszkania do 
$200 miesięcznie. Addison-Milwaukee 
622-9417.

DO WYNAJĘCIA 6 pokoi, 3 piętro dla 
rodziny. $360 miesięcznie. Diversey- 
Califomia. 433-1228.

4 POKOJE do wynajęcia od 1-go. 
384-8549.

WSZELKIEGO rodzaju dachy, sidingi, 
rynny itp. Gwarancja. 247-4503.

POTRZEBNA pomoc kuchenna, oso­
ba do zmywania naczyń na pełny 
etat i osoba do sprzątania na 3 godz. 
Westmont.........................Tel.: 789-1981.

PRZYJMĘ 
DOŚWIADCZONEGO 

LAKIERNIKA 
SAMOCHODOWEGO

OD ZARAZ
Tel.: 827-6402

Przez Właściciela 
Oszczędny w Energii 

Murowany ranch, 3 sypialnie, duża 
kuchnia-dinette, wykończony base­
ment, centralne ochładzanie, garaż 
na 2 auta, w średniej $6O-tce. Parafia 
St. Symphorosa.

Tel. 581-2588 pytać o Loretta.

POTRZEBNE POKO JOWKI 
I OSOBY DO PRALNI 

Zgłoszenia osobiście 
BEST WESTERN PAWAUKEE 

1090 S. MILWAUKEE 
WHEELING, ILL.

POTRZEBNY blacharz samochodo­
wy. $8—15 dolarów na godzinę. 3645 
N. Western.................... Tel.: 281-2157.

PRZF.Z właściciela. Ravenswood Ma­
nor. 9-pokojowy, murowany “Geor­
gian”. 4 sypialnie, 1% łazienki. Nowe 
dywany, 1%-autowy garaż. Dużo do­
datków.$130,000........................ 588-0449

JEŻELI SZUKASZ PRACY 
zgłoś się do naszego biura do godz. 
4 p. pł. Oferujemy prace janitorskie 
w odpowiadających tobie godzinach. 
Dobre warunki finansowe.

1350 Louis Ave. 
Elk Grove Village

TANIA 
i ATRAKCYJNA 

WYCIECZKA DO 
NIAGARA FALLS 

725-5035

SALESMAN WANTED
For office-janitorial service company. 
Call Jack, Monday through Friday. 
8 A.M.-10 A.M.

478-1396

MAID & LAUNDRY 
PERSON 

Apply in person
Best Western Pawaukee 

1090 S. Milwaukee 
 Wheeling, DI.

FORD MavencK “75;' Mercury Co­
met, 68,000 mil, sprzedam. 489-2951.

NISKIE CENY - 40% ZNIŻKI!
Wszelkie Roboty Kontraktorskie 

•Rynny • Okapówki itp. • Werandy 
Fachowo z Gwarancją • Ubezpieczony 
Pod Bondem.

Tel.: 286-7080 albo 777-3068

DOCHODOWY DOM
Okolica 37th i S. Wood.

3-mieszkaniowy, murowany — 2 szó­
stki i 4 pokoje — angielski base­
ment. Garaż na 2 auta. W dosko­
nałym stanie. Blisko polskiej szkoły 
i kościoła. Właściciel sprzedaje. 

Dzwonić po 6 wieczorem: 
847-3949

POTRZEBNE 
KOBIETY 

Do Sprzątania Domów 
$27.00 Dziennie Zgłaszać się do: 

DAILY MAID 
2546 N. Sawyer Ave.

SOUTH BROADVIEW
Very clean, 5 room brick ranch. 
Finished basement, central air, many 
recent renovations. Good schools, low 
taxes. $64,900.

681-4313

WISCONSIN
WŁAŚCICIEL MUSI SPRZEDAĆ 

5 zalesionych akrów ziemi. Rybo­
łówstwo, polowanie, pływanie łodzią. 
W najlepszej miejscowości rekreacyj­
nej. Dostęp do jeziora. $285 za akr. 
Spłaty.

NORTHWOODS REALTY, LTD. 
Dzwonić w języku angielskim: 

351-5522 lub 397-3561

4004 W. WELLINGTON
Od zaraz do wynajęcia 4 pokoje — 
$275 miesięcznie plus depozyt aseku­
racyjny. Drugie piętro. Dorosłym tylko. 

Dzwonić w języku ang.

736-3232

DACHY - FUGOWANIE 
OBICIA ALUMINIOWE 
- RYNNY - BETON - 

OKNA SZTORMOWE 
WSZELKIE PRZERÓBKI 

Darmo Kosztorysy—Polska Firma
Ubezpieczona i Pod Bondem 

100% Gwarancja 
HENRY SEJDAK, Właśc. - 

H & S HOME
IMPROVEMENT CO.

891-5959 • Domąwy: 775-6644

POZNAJ DOBRY ZAWÓD
Tokarstwo-Frezerstwo, kursy zawo­
dowe w CENTRUM KULTURY POL­
SKIEJ im JANA PAWŁA II.

1309 N. ASHLAND
Tel.: 342-6484 lub 286-7382

PRACA NOCNA
SPRZĄTANIE 

SKLEPÓW
Potrzebni doświadczeni janitorzy l 
samochodami. Stała i dobra praca, 
wysokie wynagrodzenie zależne od 
doświadczenia. Płacimy nadgodziny 
oraz zwrot kosztów paliwa. Zgłaszać 
się osobiście:

2855 N. DRAKE 
Pon.-Piątek 9 a.m. — 5 p.m.

TOWN HOUSE
Hoffman Estates, 2-sypialniowy, 1% 
łazienki, wszystkie urządzenia. Świe­
żo odnowione, ogrodzona parcela. 
Wykończony pokój familijny. Blisko 
szkół i Northwest Tollway. 20 minut 
od lotniska O’Hare. Cena $64,000. 
Dzwonić po angielsku po 5:30 pm.

885-0176

—
★ Elektryczne Roboty
LICENCJOWAŃY elektryk wykonł 
wszelkie prace elektryczne z gwa­
rancją i po konkurencyjnych cenach. 
725-0188.

Sprzedam rzadkie znaczki pocz­
towe - PRÓBY i BŁĘDY 

POLSKI i GDAŃSKA” 
HORST GENZ 

1000 — BERLIN — WEST — 36 
MANTEUFFELSTRASSE 116

WANTED BILINGUAL 
RECEPTIONIST

— TYPIST
English must be accent free. 
Typing accurate. Call Friday, 
August 26 between 7:00 and 10:00 
a.m. for interview Saturday.

Ask for Barbara:
583-1800

POTRZEBNY 
KUCHARZ 

Wykwalifikowany, do polsko-amery-

POTRZEBNY 
TECHNIK 

Doświadczony w naprawianiu TV, vi­
deo gier. Musi mówić nieco po an­
gielsku.

Dzwonić do Tom:

342-4420

PART TIME — DAY TIME
Help wanted for cleaning apartments. 
$4.00 per hour. Person with car help­
ful. Call:

795-7015 or 795-6073

MAINTENANCE person. Must speak
English. Call between 8-5 PM. Tel.
359-5600.

SUPER ATRAKCYJNA I TANIA
3 Dniowa Wycieczka

Nad Wodospad Niagara. Długi weekend 
3, 4, 5 września b.r. Przewodnik mó­
wiący po polsku i angielsku. Ochładza­
ny mikrobus. Cena tylko $70. Po infor­
macje dzwonić do biura

POLBRAT 486-8385

Czy Płacicie Państwo Za Dużo 
Za Ubezpieczenie 

Samochodu Lub Domu?
Dowiedźcie się — zadzwońcie 
Bożeny aby porównać ceny.

Tel.: 529-8550.

SPRZEDAM Pick-up truck ’71 rok, 
chodzi dobrze, komplet kluczy Crafts­
man............................................ 863-1674.

We Have Positions Available For Good, Steady Dependable Workers. 
WE NEED people to Set-Up & Operate in:

• INSPECTION
• COLD HEADING 2 Die 3 Blow
• ENGINE LATHE

WE OFFER: 9 pd. holidays, liberal vacation, life insurance, profit- 
sharing, educational assistance & Much More.

CONTACT: LARRY WILLIAMS

SAFETY SOCKET SCREW
6479 N. Avondale Chgo, IL.

A Public Service of This Newspaper
& The Advertising Council

We need your type. 
Donate Blood.

+ American 
Red Cross

© The American National Red Cross 1981

DEADLINE FOR WEEK-END EDITION 
IS WEDNESDAY 4 P.M.

MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS 
ARE PAYABLE IN ADVANCE 

Unless Other Terms Are Established With
POLISH DAILY ZGODA

OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 
PRZYJMUJE SIĘ W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 

PON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

Wszystkie Drobne Classified 
Ogłoszenia Są Płatne z Góry 

O Ile Nie Posiada Innej Umowy z 
DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM

-JAPRAWA telewizorów kolorowych 
biało-czarnych. Gwarancja. 736-5605. 
NAPRAWA telewizorów w waszym 
mieszkaniu. A. Gil.....................966-5831

POTRZEBNY
Doświadczony Pracownik 

Do Sidingu.
___________283-4145__________  

POTRZEBNI
PRACOWNICY

Do Ustawiania i Programowania 
Komputerowych Maszyn — 

tokarek i frezarek 
4655 N. 25th Ave.

Tel. 678-1155
MESSENGER

full or part time. Must speak English. 
Also messenger with own car or 
bicycle.

137 N. WABASH 
2nd Floor.

IRVING PK. — AUSTIN 
4 pokoje — 1 sypialnia. $310. Świeżo 
odnowione.

698-1105 albo .286-8658
DO WYNAJĘCIA 

KOSTNER-AUGUSTA 
W bardzo czystym, cichym budynku. 
2 mieszkania ogrzewane: 5 pokoi z 
2 sypialniami — $325. Studio apart­
ment — $200. Dzwonić w języku an­
gielskim wieczorami i weekendy.

334-7060

POTRZEBA 
KOBIETY 
do Sprzątania 

w Piekarni
Tel.: 545-7215

-----  oraz -----

KELNERKA 
z doświadczeniem i znajomością 
angielskiego. Na pełny etat.

775-5564

POTRZEBNE OSOBY
DO OGÓLNEJ PRACY 

FABRYCZNEJ 
Zgłoszenia osobiście 

VOLKMAN MFG.
2725 W. PRINDIVILLE

POTRZEBUJĘ młodą ekspedientkę 
do polskich delikatesów; Musi mówić 
w j. polskim i angielskim.
Pytać o Teresę............. Tel.: 637-1730.

POTRZEBA KOBIETY
Do Pracy Przy Sprzątaniu 

w Restauracji 
Dobra zapłata oraz inne dobrodziej­
stwa. Zgłosić się osobiście do:

Warsaw Inn 
Restaurant 

6250 W. 63-ga Ulica

AUTOMATIC 
SCREW MACHINE 

SECONDARY 
Experience necessary to set milling 
cross drilling thread rolling, index­
ing table and miscellenaneous, sec­
ondary equipment.

TOP WAGE AND BENEFITS.
Bensenville

595-0404
★ Praca

★ Praca Męska
OD ZARAZ

potrzebni uczciwi i solidni mężczyźni 
do pracy przy ściąganiu wosku i wo­
skowania podłóg. Praca na noc. Po­
siadanie samochodu bardzo przydat­
ne. Stała praca do 7 dni w tygodniu. 
Dobre wynagrodzenie. Dzwonić w 
czwartek i piątek od 12 do 4 po ppł.

384-6805

CROWN TOOL 
CO. INC.

Is looking for tool-room machinists. 
Apply at our office:

225 James St.
Unite 4

Bensenville, Illinois 60106

POTRZEBNI frezerzy i tokarze z min­
imum 10 lat doświadczeniem. Zgłaszać 
się osobiście: ERA Industries, 10103 
W. Pacific Ave., Franklin Park.

POTRZEBNY blacharz samochodowy 
z doświadczeniem. Dzwonić 725-3096

DOŚWIADCZENI “JANITORZY” 
Muszą umieć ściągać wosk i wosko­
wać. 5 dni w tygodniu. Stała praca. 
Dzwonić w języku angielskim.

883-9776
POTRZEBNI malarze z długoletnią 
praktyką i znajomością kładzenia ta­
pet.............................................. 234-8393.

POTRZEBNI 
PRACOWNICY 

do sajdingów i przeróżnego ro­
dzaju prac przy dachach domów. 
Stała praca i dobra zapłata, oraz 
inne świadczenia. Zgłosić się oso­
biście pnr.

5920 W. Fullerton Ave. 
lub telefonować 637-6665

DO SPRZĄTANIA 
“JANITORIAL” 

Potrzebni 2 mężczyźni z samochoda­
mi, do sprzątania w Franklin Park. 
Pełen etat. Doświadczeni tylko $5 na 
godzinę, na początek.

Dzwonić: 395-3755
POTRZEBNI pracownicy do fugo­
wania. 227-2588. Telefonować od 6 
wieczorem.

POTRZEBNI stolarze do firmy kon- 
traktorskiej. 761-5340.

SALESMAN 
experienced or we will train. 

Must speak very good English. 
Tel.: 372-8611 

MR. THOMAS
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Bez Podwyżki Uposażeń 
Nauczyciele Będą Strajkować 

Decyzja o Strajku Zostanie Podjęta 1 Września
Na konferencji prasowej jak odbyła 

się w poniedziałek, prezes Związku 
Zawodowego nauczycieli chicagoskich 
Robert Healey oświadczył, że tym 
razem nauczyciele nie mają zamiaru 
ustąpić i bez przyznania im w nowej 
umowie o pracę podwyżek uposażeń, 
najprawdopodobniej zdecydują się 
strajkować. Decyzja w tej sprawie 
zostanie podjęta w czasie zebrania 
przedstawicieli nauczycieli z zarzą­
dem związku wyznaczonym na 1 wrze­
śnia. W międzyczasie, trwają per­
traktacje na temat nowego kontraktu 
z przedstawicielami chicagoskiej Ra­
dy Szkolnej.

Rozmowy na temat nowego kon­
traktu z nauczycielami (w chicago­
skich szkołach publicznych uczy 27,000 
zrzeszonych nauczycieli), trwają już 
od początku maja, jak dotąd nie doszło 
do żadnego porozumienia.

Healey odmówił udzielenia infor­
macji na temat wysokości podwyżki 
jakiej domagają się nauczyciele. Za­
znaczył jedynie, że nauczyciele uczący 
w szkołach należących do innych okrę­
gów szkolnych otrzymali w roku ubie­
głym podwyżki przewyższające 7%

Charles Hayes 
Wygrał Wybory

We wczorajszych wyborach repre­
zentanta I Okręgu Kongresowego, 
zdecydowane zwycięstwo osiągnął 
działacz związków zawodowych, kan­
dydat partii demokratycznej Charles 
Hayes. Obejmie on stanowisko po 
Haroldzie Washingtonie, który jako 
mayor Chicago, musiał z niego zre­
zygnować.

Hayes otrzymał 93.6% wszystkich 
głosów czyli 39,627. Kandydatka repu­
blikanów, dziennikarka Diane Preace- 
ly, otrzymała 2,273 głosy, a kandydat 
Socjalistycznej Partii Pracy, bezro­
botny Ed Warren — 394 głosy.

Zainteresowanie tymi wyborami 
nie było zbyt wielkie. Świadczą o 
tym cyfry. Z 305,746 zarejestrowa­
nych wyborców do urn wyborczych 
stawiło się jedynie 14%.

Mała frekwencja przypisywana jest 
kilku czynnikom: upałowi, brakiem 
zainteresowania, szczególnie dlatego, 
że wyborcy musieli głosować już po 
raz czwarty w tym roku, wiedzieli 
zresztą, że Hayes będzie zdecydowa­
nym zwycięzcą po tym, jak wygrał 
prawybory, przeciw dwunastu kontr­
kandydatom. Hayes miał poparcie ze 
strony mayora Washingtona.

Po otrzymaniu wiadomości o zwy­
cięstwie, obiecał pracować dla dobra 
biednych i bezrobotnych oraz “dać 
wypowiedzenie Reaganowi.”

ich zarobków. Podkreślając, że na­
uczyciele chicagoscy zgodzili się na 
nie otrzymanie w ubiegłym roku pod­
wyżki stwierdził, że w tym roku nie 
odstąpią od swych żądań.

Healey oskarżył Radę Szkolną o 
“ukrywanie” pieniędzy. Stwierdził bo­
wiem, że preliminarz budżetowy 
opracowany na następny rok szkolny 
posiada “ukryte” fundusze z których 
z powodzeniem możnaby zapłacić wyż­
sze pensje nauczycielom. W ubiegłych 
dwóch latach szkolnych nauczyciele 
zgodzili się, aby w zamian za pod­
wyżki pensji, Rada Szkolna wpłacała 
na ich konto emerytalne fundusze 
równe 7% ich zarobków. Obecnie chcą 
podwyżek jak też kontynuacji wpłat 
na fundusz emerytalny.

Podkreślono, że jednoprocentowa 
podwyżka przyznana nauczycielom 
kosztować będzie administrację szkol­
ną $6.8 min rocznie. Administracja 
wygospodarowała w budżecie $14 min 
an ewentualne podwyżki, czyli prze­
widziała podwyżki w wysokości ok. 
2%. Na tak niskie podwyżki najpraw- 
dopodobnej nauczyciele się nie zgodzą.

Za dziesięć miesięcy pracy (39 ty­
godni) w szkolnictwie chicagoskim 
nauczyciel początkujący ze stopniem 
bakalarza otrzymuje wynagrodzenie 
w wysokości $13,770, natomiast na­
uczyciel z magisterium i dziesięcio­
letnim stażem otrzymuje $23,835, a 
z doktoratem i 15-letnim stażem — 
$29,268.

Drugą sprawą sporną w obecnych 
rozmowach z administracją jest przy­
znawanie prawa starszeństwa na­
uczycielom. Związki zawodowe sprze­
ciwiają się decyzji administracji, 
aby nauczyciele uczący w szkołach- 
magnesach oraz szkołach podlega­
jących specjalnym programom nie 
podlegali procedurze “starszeństwa” 
— czyli, że nie można ich usunąć z 
zajmowanego stanowiska na rzecz na­
uczyciela który ma dłuższy staż w 
szkolnictwie.

Nauczyciele nie chcą też zgodzić 
się na to, aby zwiększyć liczbę uczniów 
uczęszczających do klas w szkołach 
podstawowych o troje, a nawet czworo.

Władze szkolne odmówiły jakichkol­
wiek komentarzy na temat wypowie­
dzi prezesa Hęaley, stwierdzając je­
dynie, że w budżecie nie ukryto ża­
dnych pieniędzy i że pertraktacje pro­
wadzi się w spotkaniach prywatnych 
z przestawicielami Związków a nie za 
pośrednictwem środków masowego 
przekazu.

Rok szkolny w chicagoskich szko­
łach publicznych rozpoczyna się 7 
września. Nauczyciele rozpoczynają 
pracę 6 września, przygotowaniem się 
do zajęć.

Nie Osiągnięto Porozumienia 
w Sprawie Reformy Więziennictwa

Stanowa komisja, której zadaniem 
jest przeprowadzenie badań w spra­
wie przepełnienia więzień, nie osią­
gnęła porozumienia w dwóch kluczo­
wych propozycjach gubernatora Ja­
mesa Thompsona. Gubernator za­
mierza przedstawić propozycje przed 
następnym zgromadzeniem Legisla- 
tury stanowej.

Komisja powołana przez gubernato­
ra Thompsona rozważała dwa pro­
jekty, które byłyby rozwiązaniem 
problemu przepełnienia więzień. Je­
den przewidywał zmianę prawa, któ­
re umożliwiałoby umieszczenie po­
dwójnej liczby więźniów w celach 
więziennych. Drugi projekt pozwolił­
by na przedwczesne zwolnienie dla 
odsiadujących kary za mniejsze prze­
winienia w wyadku, gdy liczba więź­
niów przekroczyłaby określony limit. 
Nie uzyskano jednomyślności w gloso­
waniu nad tymi dwoma projektami.

Michael Lane, dyrektor stanowego 

komisji przed rozpoczęciem specjal­
nej sesji Legislatury. Thompson nie 
podał daty zwołania specjalnej sesji, 
lecz Michael Lane i przewodniczący 
komisji, Peter Bensinger, dali do zro­
zumienia, że sesja rozpocznie się 
prawdopodobnie 7 września.

Lane, w zeznaniach przed komisją 
stwierdził, że w rezultacie decyzji 
Sądu Najwyższego stanu Illinois za­
braniającej przedwczesnego wypu­
szczania na wolność, liczba przestęp­
ców w więzieniach stanowych prze­
kroczy 22,000 w 1986 roku, w porów­
naniu z 14,200 przebywających tam 
obecnie.

Projekt gubernatora Thompsona 
zniósłby limit 50 stóp kwadratowych 
na jednego więźnia wymagany przez 
prawo. Zmiana ta pozwoliłaby na 
większą liczbę osób w celach wię­
ziennych.

Przewodniczący komisji Peter Ben­
singer stwierdził, że mimo nieosią- 

departamentu więziennictwa powie­
dział, że w spotkaniu z nim, przy­
wódcy Legislatury stanowej oświad­
czyli, że chcą mieć rekomendacje 

gnięcia jednomyślności w dwóch pro­
pozycjach, komisja zatwierdziła wiele 
innych projektów, które są rozwiąza­
niami długoplanowymi.

USS RANGER
przygląda się pokazom sprzętu na lotniskowcu amerykańskim
“USS Ranger”. (UPI)
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LOURDES, FRANCJA. — Ojciec Święty wstępuje na stopnie 
ołtarza, przy którym 15 sierpnia odprawił Mszę św. wysłu­
chaną przez przybyłych pielgrzymów. (UPI)

Pracownicy Illinois Bell 
Wracają Do Pracy

Stopniowo wracają do pracy pra­
cownicy Illinois Bell, po zawarciu 
umowy z lokalną kompanią telefo­
niczną. Pracownicy telefonów straj­
kowali od 6 sierpnia.

W Illinois strajkowało 17,490 pra­
cowników należących do dwóch zwią­
zków zawodowych: International 
Brotherhood of Electrical Workers i 
Telecommunications International 
Union.

Porozumienie jakie zawarto z Illi­
nois Bell musi jeszcze zostać oficjal­
nie zatwierdzone przez wszystkich, 
którzy strajkowali, nie mniej zarządy 
obu organizacji zaapelowały do swych 
członków o rozpoczęcie przerwanej 
strajkiem pracy.

Pracownicy wracają, stopniowo, 
według rozkładów poszczególnych 
zmian. Przedstawiciele Illinois Bell 
stwierdzili, że użytkownicy telefonów 
nie spostrzegą zbyt widocznych zmian, 
po powrocie pracowników, ponieważ 
większość urządzeń telefonicznych jest 
zautomatyzowana.

Łatwiej będzie jedynie uzyskać po­
łączenia telefoniczne jeśli konieczna 
jest przy nich pomoc operatora — w

czasie strajku funkcje te pełnili pra­
cownicy administracji.

Łatwiej też będzie naprawić zepsu­
ty aparat telefoniczny czy też awarię 
powstałą na linii.

Jak dotąd trwają jeszcze pertrak­
tacje na temat warunków nowej umo­
wy Illinois Bell z przedstawicielami 
trzeciego związku zawodowego: Com­
munications Workers of America — 
reprezentującego około 5,500 techni­
ków i operatorów. Przewiduje się jed­
nak, że i te rozmowy zakończą się 
pomyślnie.

Prokurator stanowy powiatu Cook 
Richard Daley powiedział, że dzięki 
strajkowi, kompania telefoniczna Illi­
nois Bell zarobiła dodatkowo ponad 
$26 min. Pieniądze te, zdaniem pro­
kuratora, powinny zostać zwrócone 
klientom, szczególnie teraz, gdy nie­
dawno firma otrzymała pozwolenie 
.na podwyższenie rat telefonicznych.

Zarobek $26 min. reprezentuje nie­
wypłacone uposażenia pracownikom, 
którzy strajkowali.

Prezes Stanowej Komisji Handlo­
wej Philip R. O’Connor obiecał wglą- 
dnąć w tę sprawę.

Zmiany w Przepisach 
Dotyczących Ważności Biletów 

Sprzedawanych Przez RTA Na Linie 
Autobusowe i Koleje

Komitet transportu działający w ra­
mach RTA zatwierdził w poniedziałek 
propozycję zmian w dotychczasowym 
systemie biletowym tej agencji. Za­
proponowano bowiem, aby zmienić 
dotychczasowe przepisy, które uzna­
wały za ważne jedynie bilety sprze­
dane na dany środek lokomocji. Nie 
można było np. zamiast koleją poje­
chać autobusem, z tego samego miej­
sca na przedmieściu, do indentycznej 
prawie stacji w śródmieściu miasta. 
Tak więc pasażerowie wielu przed­
mieść, szczególnie położonych na 
południowym zachodzie miasta, jeśli 
wykupili bilet na przejazd koleją i 
spóźnili się na pociąg, nie mogli wró­
cić do domu autobusem, korzystając 
z biletu kolejowego. Obecna propozy­
cja uznaje oba bielty za równie ważne, 
jeśli sprzedane są na tą samą trasę.

Zwrócono uwagę, że szczególnie li­
nia kolejowa Norfolk & Western, do­
wożąca mieszkańców przedmieść: 
Orland Park, Palos Park, Palos 
Heights, Chicago Ridge, Worth, Oak 
Lawn, Hometown i Ashbum/Landers 
ma ograniczony rozkład jazdy. Są 
jedynie po dwa pociągi dziennie wio­
zące mieszkańców do śródmieścia 
rano i przywożące do domów po połu­
dniu. Jeśli jednak komuś wypadnie

Pomoc Dla Biednych 
Rodziców

Gub. Thompson zadecyduje o tym, 
czy można będzie pomagać finansowo 
opłacając koszty leczenia dzieci bied­
nych rodzin z funduszy stanowych.

Chodzi o opłaty za leczenie dzieci 
małżeństw. Dotychczas pomoc taką 
otrzymywały jedynie dzieci, które 
miało jedno z rodziców. Zdaniem zwo­
lenników tej ustawy, jeśli zostanie ona 
zatwierdzona przez Gubernatora do­
datkowo można będzie pomóc 30,000 
dzieci. .

Skoczek Obok 
Sears Tower

Spadochroniarz, który miał zamiar 
wylądować na dachu najwyższego bu­
dynku świata, Sears Tower, zrezygno­
wał w ostatniej chwili, gdy zobaczył 
dwóch pracowników na jego szczycie, 
i wylądował na pobliskim parkingu. 
Został zabrany przez oczekujących 
tam pomocników, zanim przyjechały 
władze.

Była to dobrze zaplanowana akcja 
— powiedział sierżant policji William 
Morrin o wczorajszym występie. 

zostać w mieście dłużej, nie może 
pojechać do domu autobusem bez 
uiszczenia dodatkowej zapłaty za 
bilet. Obecnie, obojętnie czy będzie 
jechał autobusem czy pociągiem, 
bilet będzie ważny.

Dalsze propozycje sugerują, aby 
bilety wykupione na wszystkie inne 
linie kolejowe podlegające RTA mogły 
być wykorzystywane bez względu na 
linię kolejową. Na razie nie wiadomo 
czy propozycja ta zostanie zatwier­
dzona przez całą radę RTA.

Zwolennicy zmiany utrzymują, że 
dzięki niej przybędzie pasażerów oraz, 
iż RTA będzie mogła zaoszczędzić 
sporo pieniędzy. Jest również możli­
wość dodania dodatkowych pociągów 
na liniach, cieszących się większym 
powodzeniem. Liczba pasażerów na 
linii kolejowej Norfolk & Western do 
1986 r. powinna wzrosnąć z dotych­
czasowych 1,800 do 3,000, natomiast 
w pierwszym roku RTA zdoła za­
oszczędzić dzięki proponowanym 
zmianom $279,000.

Dalsze Opóźnienia 
w Przebudowie 

Śródmieścia
Libra Partners, firma, która ma 

w planie wybudowanie hotelu przy 
skrzyżowaniu ulic State i Lake, posta­
nowiła odroczyć decyzję kupna terenu 
pod budowę do grudnia bieżącego roku 

Eugene Golub, jeden z partnerów 
w tej firmie, stwierdził, że użyto po 
prostu klauzulę w kontrakcie pozwa­
lającą na odroczenie kupna. Decyzja 
firmy jest rezultatem trudności napo­
tkanych w zgromadzeniu ponad $100 
min. potrzebnych na rozpoczęcie bu­
dowy nowego hotelu.

Z tej sumy, $10 min. otrzyma miasto 
za teren pod budowę. Jeżeli firma 
nie wywiąże się z kontraktu w grudniu 
będzie musiała zapłacić karę wyso­
kości $250,000.

Dennis Harder, wiceprzewodniczący 
komisji planowania twierdzi, że nie 
ma powodów do obawy. “Biorąc pod 
uwagę stan ekonomii, przewidywali­
śmy opóźnienia w rozpoczęciu bu­
dowy”—powiedział Harder. Firma Li­
bra Partners wybuduje hotel 38-pię- 
trowy, który będzie miał do dyspozycji 
690 pokoi.

Jak pisaliśmy, hotel ten jest tylko 
częścią planowanej przebudowy śród­
mieścia, która będzie kosztowała łącz­
nie $1 miliard.

Zmiany Prawa Miejskiego 
o Stawianiu Ogłoszeń 

Informujących o Sprzedaży Domów
Zarówno administracja mayora 

Washingtona jak też przedstawiciele 
niektórych dzielnic miasta postano­
wili zmienić nieco przepisy miejskie 
zabraniające wystawiania przed do­
mami przeznaczonymi na sprzedaż 
afiszy ogłaszających o sprzedaży.

Zdecydowano się na zmiany w prze­
pisach, ponieważ zarówno sędzia sądu 
okręgowego jak też zespół sędziów są­
du apelacyjnego uznali, że obecne 
przepisy obowiązujące w mieście nie 
są zgodne z Konstytucją U.S., zapew­
niającą wolność słowa. Zaznaczono 
jednak, że jedynie w wyjątkowych wy­
padkach zakaz stawiania takich ogło­
szeń może mieć swe podstawy.

Cała sprawa poszła o to, że miasto 
ustanowiło zakaz ogłaszania sprzeda­
ży domu, przez wystawiania przed 
domem afisza, w obawie przed nie­
uczciwymi spekulantami, którzy w 
ten sposób doprowadzają do paniki 
w niektórych dzielnicach, forsując tym 
samym właścicieli domów do sprze­
daży swych posiadłości po znacznie 
niższych cenach, niż właściwa war­
tość tego domu, w obawie przed ewen­
tualnym opanowaniem dzielnicy przez 
niepożądane elementy, np. w obawie

przed opanowaniem danej dzielnicy 
przez Murzynów itp.

Wielu przedstawicieli mieszkańców 
dzielnic szczególnie tych, które gra­
niczą z dzielnicami zamieszkałymi 
przez ludność różną od nich rasowo, 
sprzeciwia się ostro postanowieniom 
sądowym uważając, że w ten sposób 
firmy sprzedające realności, będą 
siały panikę w ich dzielnicach. Cała 
ustawa o zakazie wystawiania ogło­
szeń o sprzedaży domu miała właśnie 
na celu uniknięcie wizualnych dowo­
dów na to, że w danej dzielnicy więcej 
lub mniej domów jest wystawionych 
na sprzedaż. Najczęściej zarzuty skie­
rowane są przeciw straszeniu białej 
ludności, która ucieka na przedmie­
ścia, przed ewentualnością wprowa­
dzenia się w jej sąsiedztwo ludności 
czarnej.

Kwestia pozwolenia lub zakazu 
ogłaszania sprzedaży domów specjal­
nymi tablicami, powstała wtedy, gdy 
miasto posiadające już zakaz wystą­
piło do sądu przeciw firmie realno- 
ściowej Easy Life, która mimo tego 
zakazu, korzystała z afiszy przed 
domami w dzielnicach położonych na 
północnym zachodzie miasta.

Zakończenie Letniego 
Festiwalu, ChicagoFest VI

Zakończył się szósty już Chicago­
Fest. Ostatczna jego ocena będzie 
wydana nieco później, gdy biorący 
udział w letnim festiwalu sprawdzą 
wpływy i rozchody. Natomiast można 
już dzisiaj powiedzieć, że najbardziej 
zadowolony z tego festiwalu jest super­
intendent Dystryktu Parków, Ed 
Kelly. Zabawa ta przyniosła bowiem 
chicagoskim parkom $640,000 dochodu.

Kelly może okazać się tylko jednym, 
który będzie zadowolony z tegorocz­
nego festiwalu. ChicagoFest okazał 
się bowiem nie za bardzo fortunnym 
dla organizatorów tej zabawy. Spo­
dziewano się 50,000 osób dziennie, gdy 
średnia w pierwszych dniach festiwa­
lu wyniosła tylko 32,000.

Powodów tak malej frekwencji było 
wiele. Ostateczną decyzję zorganizo­
wania ChicagoFest podjęto 15 czerw­
ca. Było za późno, ażeby sprowadzić 
najlepsze grupy muzyczne. Podniesio­
no też ceny biletów do $8, dwa dolary 
więcej niż w roku poprzednim. Tego­
roczny festiwal jak wiadomo odbył się 
w Soldiers Filed. “Stadion ten jest 
zbyt daleko od życia nocnego w Chi­
cago” — powiedział Leon Finney Jr., 
który w ostatniej chwili zrezygnował z 
wzięcia udziału w ChicagoFest. Po 
zakończeniu zabawy jesteś na ulicy

12-tej daleko od dzielnic rozrywko­
wych”—dodał.

Prowadząca w swojej lidze drużyna 
baseballowa White Sox odciągnęła 
swoimi meczami dużo osób. Na mecze 
White Sox przychodziło podczas odby­
wającego się równocześnie Chicago 
Fest, około 40,000 kibiców.

Straty organizatorów ChicagoFest 
byłyby dużo większe, gdyby nie frek­
wencja w ostatnich dniach. W sobotę 
ponad 75,000 brało udział w zabawie. 
Była to liczba równa sumie trzech 
poprzednich dni. W niedzielę brało 
udział ponad 68,000 osób i gdyby frek­
wencja poniedziałkowa była taka 
sama można byłoby mówić o sukcesie. 
Lecz w poniedziałek, ostatni dzień 
ChicagoFest, przyszło tylko 15,000 
osób.

Organizatorzy festiwalu twierdzą 
jednak, że przy lepszym planowaniu 
następny ChicagoFest będzie finan­
sowym sukcesem. Prowadzi się dys­
kusje nad propozycją pięcioletniego 
kontraktu z Dystryktem Parków w 
wysokości $200,000 rocznie. Według 
planu następne festiwale odbyłyby się 
jak w tym roku na Soldier Field, zmie- 
nionoby natomiast ich datę. Plan 
przewiduje ChicagoFest, który 
trwałby w weekend 4 lipca, Święta 
Niepodległości.

Uczeni z Fermilab Popierają 
Budowę Superakceleratora

W tym samym czasie gdy akcele­
rator tevatronowy osiągnął moc 700 
miliardów voltów grupa uczonych, 
która zebrała się w Fermilab, 35 mil 
na zachód od Chicago, ogłosiła swoje 
poparcie dla budowy nowego akce­
leratora, przy którym wszystkie inne 
będą karłami — 700 miliardów voltów 
pobiło rekord 512 miliardów voltów 
ustalonych również przez Fermilab
3 lipca.

Proponowany akcelerator będzie 
miał moc 20 trylionów voltów i będzie 
wybudowany kosztem $2 miliardów 
w okresie następnych 10 lat. Obwód 
akceleratora wynosił będzie 120 mil. 
Dla porównania największy w tej 
chwili akcelerator CERN obok Ge­
newy w Szwajcarii ma obwód 16 mil, 
a akcelerator w Fermilab, który osią­
gnął nowe rekordy ma obwód tylko
4 mil.

Uczeni twierdzą, że tylko dzięki 
budowie nowego akceleratora będzie 
można przekroczyć następną prze­
szkodę i zbadać w ten sposób istnie­
nie i własność cząsteczek, z których 
zbudowany jest świat. W120 milowym 
okrągłym tunelu otoczonym magne­
sami cząsteczki atomowe przyśpie­
szane będą do szybkości bliskiej pręd­
kości światła uderzając o siebie i wy­
zwalając w ten sposób cząsteczki 
jeszcze mniejsze, które odchylą rąbek 
tajemnicy budowy wszechświata.

Odkrycia w tej dziedzinie fizyki 
mogą mieć bardzo praktyczne zasto­
sowanie, doprowadzając uczonych do 
nowych wynalazków z dziedziny kon­
serwacji energii, transmisji energii 
bez użycia kabli, czy też innowacji w 
automatyzacji urządzeń. Nowo odkry­
te cząsteczki W i Z-zero w CERN 
napawają uczonych optymizmem co 
do dalszych postępów w badaniach, 
lecz następne odkrycia nowych czą­
steczek, według przypuszczeń, mogą 
nastąpić tylko w granicach 1 lub 2 

tryliona volt. Ażeby osiągnąć ten po­
ziom, potrzebny jest akcelerator o 
mocy 20 trylionów voltów.
Oczywiście współzawodnictwo pomię­
dzy stanami zabiegającymi o umiesz­
czenie akceleratora będzie ogromne.

Przed budową Fermilab władze fede­
ralne otrzymały 86 zgłoszeń z 46 sta­
nów. Ostatecznie wybrano Illinois 
dzięki temu może, żb stan wykupił 
ziemię potrzebną na budowę akcele­
ratora i oddał ją władzom federal­
nym. Pierwszym krokiem w budowie 
nowego akceleratora będzie przyzna­
nie przez Departament Energetyki 
$200,000 na przeprowadzenie wstęp­
nych badań.

Policjant Winny 
Brania Łapówek

Jeden z ośmiu policjantów chicago­
skich, pracujący w wydziale ruchu 
drogowego, który został zawieszony w 
czynnościach wiosną br. przyznał się 
do otrzymywania łapówek od kierow­
ców i został skazany na rok nadzoru 
władzy sądowej.

Sędzia Gino L. DiVito zgodził się na 
tak niski wyrok pod warunkiem rezy­
gnacji 37-letniego Michaela Forte z 
departamentu policji. Forte jest już 
szóstym policjantem, który dostał rok 
nadzoru w zamian za zwolnienie się 
z policji. Forte w grudniu ub. roku 
zatrzymał 14 samochodów w przecią­
gu godziny żądając od nich po $10.

Aresztowania w Evanston
Policja z Evanston aresztowała 

czterech mężczyzn w związku z mor­
derstwem 19-letniego Jamesa Kevina 
Jacksona. Wydano też nakaz areszto­
wania kilku przywódców gangów w 
związku z tym morderstwem. Jest to 
reakcja policji Evanston na trwającą 
od dłuższego czasu wojnę gangów 
w Evanston.


